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Apel 
do mieszkańców 

Poznania
OBYWATELE!

MIESZKAŃCY POZNANIA!

Zbliża się dzień 23 lutego — 
szczególnie radosna dla naszego 
miasta rocznica.

Osiemnaście lat temu umilkły 
strzały w Poznaniu i ludność po 
raz pierwszy, po latach krwa­
wej niewoli hitlerowskiej, ode­
tchnęła wolnością. Niepodleg­
łość i wyzwolenie przyniosła na­
szemu miastu i krajowi Armia 
Radziecka i walczące u Jej boku 
oddziały Odrodzonego Ludowe­
go Wojska Polskiego. W szere 
gach walczących o wyzwolenie 
miasta oddziałów stanęli wów 
czas bohaterscy ochotnicy po­
znańscy — cytadelowcy.

Po miesięcznych krwawych 
bojach dnia 23 lutego nad wy­
zwolonym Poznaniem załopotały 
czerwone i biało-czerwone sztan­
dary.

Obywatele!
Uczczijmy godnie osiemnastą 

rocznicę wyzwolenia Poznania!
Zwiększajmy wysiłki produk­

cyjne dla dalszego rozwoju na­
szego kraju!

Stawajmy do czynów społecz­
nych na rzecz naszego miasta!

Obywatelskim czynem likwi­
dujmy skutki szczególnie cięż­
kiej tegorocznej zimy! *

Przygotujmy miasto na dzień 
jego święta. Udekorujmy fla­
gami gmachy publiczne i domy,
zakłady 
py!

Niech 
łopoczą

pracy, instytucje i skle-

w pamiętną rocznicę =a- 
nad miastem — jak dłu-

gie i szerokie — sztandary 
ności i wyzwolenia!

PREZYDIUM 
RADY NARODOWEJ 

M. POZNANIA

wol-

Dziękujemy w imieniu wszystkich

Górnicy „Konina" dotrzymują słowa
WIELKOPOUKI

Mimo kiepskiej pogody załoga kopalni „Konin” wydobywa 
przewidziane 10 tys. ton węgla brunatnego na dobę. Jest to 
warunek normalnej pracy elektrowni, którą „sprzężono” z 
kopalnią, spala ona bieżąco wszystko dostarczane paliwo. 
Wtorkowe opady i zamiecie spowodowały jednak wzmożony 
wysiłek górników.

Rok XIX
Wyd. A

Poznań 
21 lutego 1963

Cena 50 gr 
Nr 44 (5923)

Śnieg poważnie utrudniał im 
pracę, blokując urządzenia ko­
parek i transportu. Nie są to 
na szczęście największe kłopo-

ty związane z zimą, bo te „Ko­
nin” ma już chyba za sobą. 
Obecnie najpilniejszym jest 
przyspieszenie remon

sób zrewanżowali się oni za 
nas wszystkich kopalni, która 
podczas 6 „górniczych nie­
dziel” przekazała dodatkowo 
ponad 2000 ton brykietu na 
opał dla ludności. Dziękujemy 
w imieniu wszystkich, (zs)

Radzieckie dary

Jak wykonaliśmy plan 1962 roku
Omówienie komunikatu CsOS o realizacji RiPG 

i rozwoju gospodarki narodowej

Przemysł uspołeczniony wykonał plan w 100,8 proc.
Produkcja globalna wzrosła o 8,4 proc.

PRZEMYSŁ ton, tkanin bawełnianych i ba
W 1962 r. wyprodukowano wełno - podobnych 692,9

tu maszyn 
Dlaczego?

Jak już pisaliśmy, 
zdejmowaniu ziemi

górniczych.

roboty przy 
skrywającej

m. in.: energii elektrycznej — 
35,4 mld KWH, węgla kamien­
nego — 109,6 min ton, stali su 
rowej — blisko 7,7 min. ton, 
obrabiarek do skrawania me­
tali — 24,8 tys., samochodów 
osobowych — 16,1 tys., cięźaró 
wek — 22,4 tys., motocykli i 
skuterów — 147 tys,, telewizo­
rów — 299 tys., statki pełno­
morskie — o łącznej nośności 

: 290 tys. DWT, siarki — 209 
I tys. ton, nawozów azotowych 
। (w czystym składniku) — 308 
tys. ton i fosforowych — 265 

“ tys. ton, cementu — 7,5 min.

Setne posiedzenie „Komitetu 18

ZSRR ponawia projekt

min. m, wełnianych i wełnopc 
dobnych — 82,6 min. m, mięsa 
z uboju przemysłowego — po­
nad 1.1 min. ton cukru w 
ostatniej kampanii — 1,2 min. 
ton.

Chociaż wydobycie węgla ka 
miennego wzrosło o 2,8 proc., 
zużycie w kraiu wzrosło o 3,9 
proc, (przy zmniejszeniu się za 
pasów).

Przemysł maszynowy uru­
chomił produkcję 550 nowych 
wyrobów, chemiczny — ok. 
230, przemysł włókienniczy, 
skórzano-obuwniczy i odzieźo 
wy — ok. 14 tys. nowych wzo 
rów wyrobów. W związku z 
niepełnym wykonaniem planu 
skupu surowców rolnych nie 
wykonał zadań przemysł spo­
żywczy.

niaków o 14,6 proc., mleka — o 
0,7 proc., jaj — o 2,8 proc., owo­
ców — o 21,7 proc., warzyw — o 
4,5 proc, wzrósł skup żywca rzeź­
nego o 1,6 proc., z tym, że skup 
trzody chlewnej spadł o 2,0 proc., 
a bydła rzeźnego wzrósł o 22,3 
proc.

Kółka rolnicze posiadały 20,3 tys. 
traktorów. Szczególnie wzrosła licz

Dokończenie na str. 2

węgiel, zostały przerwane w poło­
wie grudnia. Choć kopalnia dys­
ponuje odpowiednim zapasem od­
krytego paliwa, musi nim oszczę­
dnie gospodarzyć. W tym roku ma 
bowiem wydobyć dodatkowo 350 
tys. ton. Żeby tego dokonać, trze­
ba jednocześnie odrzucić dodatko­
wo “00 tys. m sześć. t ziemi. To nie 
bagatela jeśli powiemy, że jeden 
dzień postoju maszyn ziemnych 
oznacza dla kopalni stratę 30 tys. 
m sześć, nie wydobytej ziemi. 
Stąd ten pośpiech i konieczność 
przygotowania maszyn do wczes­
nego rozpoczęcia robót przy nad­
kładzie.

Jest to konieczne także z powo­
du rosnących potrzeb paliwowych 
elektrowni. Jak wiadomo jej zało­
ga ma uruchomić miesiąc przed

Po 18 iatach 
zwycięska flaga 

wraca do Poznania

terminem dwie turbiny mocy

paktu o nieagresji
ROLNICTWO

Produkcja rolna spadła 8,5

W środę w Komitecie Rozbrojeniowym 18 Państw, wice­
minister W. Kuzniecow wezwał uczestników obrad do dys­
kusji nad radzieckim projektem deklaracji w sprawie wy-
rzeczenia się wykorzystywania obcych terytoriów do roz- 

środków przenoszenia bronimięszczania strategicznych 
nuklearnej.
Stany Zjednoczone po-

wiedział W. Kuzniccow — nie 
ukrywają, że mają obecnie 
przeszło 2.000 baz wojsko­
wych na obszarze kilkudzie­
sięciu obcych państw. Te bazy

amerykańskie tworzą jak

„Tajna misja” 
Oberlaendera

Agencja ADN powołując się 
na informacje z Bonn donosi, 
że usunięty ze stanowiska mi­
nistra do spraw przesiedleń­
ców z uwagi na faszystowską 
przeszłość Oberlaender przeby 

— w porozumieniu z rzą­
dem federalnym — od 17 bm. 
z ..tajną misją” w Stanach 
Zjednoczonych. Ma on przepro 
wadzić rozmowy z emigracyj­
nymi politykami z krajów Eu- 
roPy wschodniej m. in. z Miko 
Mężykiem. (PAP)

Szukamy milionowego 
teleabonenta

Mamy już milionowego te- 
łeabonenta. W ciągu najbliż­
szych dni specjalna komisja z 
Ministerstwa Łączności i Tele- 
wizji — na podstawie danych 
statystycznych z całego kraju 
ustali „milionera”, jego po-
Przednika i pierwszego abo­
nenta w drugim milionie. 
Szczęśliwych wybrańców cze- 

nagrody w postaci sta­
łych bezpłatnych abonamen­
tów. Ponadto dla „milionera” 
Przewidziany jest pobyt 
Morzem Czarnym. (PAP)

gdyby dwa olbrzymie półkola 
obejmujące od południa i od 
północy Związek Radziecki 
ChRL oraz inne kraje socja­
listyczne w Europie i w Azji.

Delegat ZSRR zaznaczył, że 
jeśli mocarstwa zachodnie nie 
są gotowe zlikwidować całego 
systemu baz to należałoby o- 
siągnąć porozumienie w spra 
wie zlikwidowania już obec­
nie najniebezpieczniejszych 
jego elementów.

Następnie W. Kuzniecow 
przedstawił projekt paktu o 
nieagresji między państwami 
Układu Warszawskiego a pań 
stwami NATO.

Główne postanowienia pro­
jektu są następujące:

ART. 1 — Państwa zobowiązują 
się do nienapadania oraz do nie­
stosowania przemocy lub groźby 
użycia przemocy w spesób sprzecz 
ny z celami i zasadami Karty Na­
rodów Zjednoczonych. Zakaz ten 
dotyczy nie tylko wzajemnych 
stosunków między państwami na­
leżącymi do paktu o nieagresji, 
lecz także stosunków tych państw 
z krajami nie będącymi sygnata­
riuszami paktu.

ART. 2 — Państwa zobowiązują 
się do pokojowego rozstrzygania 
wszelkich sporów.

ART. 3 — Państwa sygnatariusze 
układu będą konsultować się wza 
jemnie w wypadku powstania sy­
tuacji zagrażającej interesom obu 
stron w celu przyjęcia i rea’iza- 
cji środków, które zgodnie z Kar­
tą Narodów Zjednoczonych mogą 
być nieodzowne dla pokojowego 
uregulowania tego rodzaju spraw.

ART. 4 — Pakt o nieagresji bę­
dzie obowiązywał tak długo, jak 
długo będą obowiązywać Układ

proc., przy czym produkcja zwie­
rzęca utrzymała się na poziomie 
poprzedniego roku. Wskutek nie­
pomyślnych warunków atmosfe­
rycznych plony 4 podstawowych 
zbóż spadły o 1,9 q/ha, ziemnia­
ków — o 30 q ha, buraków cukro­
wych — 39 q/ha.

Według stanu w czerwcu ubr., 
pogłowie bydła wzrosło do 9,s min 
szt., trzody chlewnej do 13,6 min 
sztuk, koni — spadło do 2,7 min 
sztuk.

Skup zbóż był w II półroczu 
ubr. o 15,8 proc, mniejszy niż w 
tym samym okresie 1961 r., ziem-

2,5 min par obuwia 
z Czechosłowacji

Węgier i Jugosławii
W tym roku z Czechosłowacji, 

Węgier i Jugosławii sprowadzimy 
2,5 min par różnego rodzaju obu­
wia damskiego, męskiego i dzie­
cięcego.

Zakupione przez nas modele pan 
tofli damskich utrzymane są w 
spokojnych kolorach. Obcasy — 
przeważnie niskie szpileczki, szpul 
ki i „jamniki”, czyli znacznie wy 
godniejsze i praktyczniejsze od do­
tychczas lansowanych szpilek wy­
sokich. Szpice — mniej wydłużo­
ne, często ścięte. Wiele wzorów 
ma wiązania i paseczki na prze­
gubie stopy.

Również obuwie męskie jest bar 
dziej zaokrąglone. Na lato pano­
wie otrzymają m. in. efektowne 
i praktyczne plecionki. (PAP)

nad

POGODA
Przewidziane jest zachmurzenie 
uże, miejscami opady śniegu, tyl- 
o w dzielnicach północno- 
schodnich gdzieniegdzie krótko- 

rwałe przejaśnienia. Zamglenia i 
°kalne mgły. Temperatura mini- 
alna od minus 12 st. na północ- 

wschodzie do minus 7 st. w 
$entrum 1 na zachodzie i minus 2 

• na południowym wschodzie, 
^symalna odpowiednio od mi- 

s 7 st. do minus 4 st. i zera w 
Jeżowskim. Wiatry słabe, na 

chodzie miejscami umiarkowa- 
Przeważnie z kierunków pół- 

cnych i północno-wschodnich.

Warszawski z maja 1955 
Północno - Atlantycki z 
1949 r.

r. i Pakt 
kwietnia

Delegat Wielkiej Brytanii 
wyraził gotowość przedysku­
towania sprawy zawarcia pak 
tu o nieagresji między pań­
stwami Układu Warszawskie­
go a państwami NATO. Je­
dnakże delegat Stanów Zjed­
noczonych W. Foster wypo­
wiedział się przeciwko temu 
projektowi, twierdząc, że pro 
jekt radziecki nie ma rzekomo 
nic wspólnego z rozbrojeniem, 
i że nie można go omawiać 
pod nieobecność wszystkich 
zainteresowanych państw.

Replikując, wiceminister W. 
Kuzniecow stwierdził, że przy 
jęcie tego rodzaju rozumowa­
nia uniemożliwiłoby Komite­
towi dyskutowanie jakiego­
kolwiek problemu rozbroje­
niowego. (PAP)

Kwiaty dla Ciebie
to nazwa imprezy orga­
nizowanej przez redak­
cję „Głosu Wielkopol­
skiego” i Salon Odzieżo 
wy Przemysłu Państwo 
wego z okazji Między­
narodowego Dnia Ko­
biet — 8 marca, w „A- 
drii” przy ul. Głogow­
skiej.
(Dalsze szczegóły wkrótce)
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Depesza Chruszczowa
Z okazji 75-lecia urodzin gene­

rała Ernesta Petit, przewodniczą­
cego towarzystwa „Francja — 
ZSRR” premier Chruszczów i mar 
szalek Malinowski przesłali mu 
depeszę z serdecznymi życzeniami, 
jako „niestrudzonemu bojowniko­
wi o przyjaźń między narodami 
Francji i Związku Radzieckiego”.M. Spychalski w Rydgoszczy

W środę przybył do Bydgoszczy 
członek Biura Politycznego KC 
PZPR, minister obrony narodowej 
gen. broni Marian Spychalski, 
który wraz z ministrem zdrowia 
i opieki społecznej Jerzym Szta- 
chelskim weźmie udział w uro­
czystości otwarcia wiejskiego o- 
środka zdrowia w Kijewie, w pow 
Chełmno. Jak wiadomo min. Spy­
chalski jest przewodniczącym Ra­
dy Głównej SFOS — organizacji, 
która finansowała tę inwestycję.Przyjęcie w Moskwie

N. S. Chruszczów przyjął w śro­
dę na Kremlu członków Komitetu 
Wykonawczego Rady Wzajemnej 
Pomocy Gospodarczej. Z ramienia 
Polski uczestniczył w spotkaniu 
wicepremier Jaroszewicz. Premier 
Chruszczów odbył z członkami Ko 
mitetu Wykonawczego RWPG 
przyjazną rozmowę dotyczącą dal-
szego rozwoju zacieśnienia
współpracy gospodarczej krajów 
socjalistycznych należących do 
RWPG.Premier Finlandii w ZSRR

Na zaproszenie rządu radziec­
kiego przybył z oficjalną wizytą 
do ZSRR premier rządu fińskiego, 
Ahti Karjalainen.Spotkanie ambasadorów ChRL i USA

20 bm. w Pałacyku Myślewickim 
w Warszawie odbyło się kolejne 
spotkanie ambasadorów ChRL i 
USA. Termin następnego spotka-
nia wyznaczony został 
tnia br.Reforma rolna w

Marokański minister

na 17 kwieMaroku
rolnictwa i

spraw wewnętrznych Gedira przed 
stawił projekt reformy rolnej w 
Maroku. W pierwszym etapie re­
forma rolna obejmie 660 tys. hek­
tarów.Rewelacyjna operacja

Peter Lucas, któremu przed 
dniami przeszczepiono nerkę

71

organizmu zmarłego opuścił we 
wtorek szpital w Leeds, gdzie do­
konano tej rewelacyjnej oprecjti. 
Lucas jeszcze przez pewien cza* 
zgłaszać się będzie w szpitalu na 
dokładne badania.

Poprawa sytuacji na kolei
W ciągu ostatniej doby przelotne opady 

powały na terenie całego prawie kraju, a
śniegu wystę- 
szczególnie w

woj. bydgoskim, łódzkim i POZNAŃSKIM. Nadal przy od- 
. śnieżaniu terenów kolejowych pracowało ponad 31 tys.

ludzi, a 180 specjalnych pociągów gospodarczych wywoziło 
śnieg. Mimo tc transport kolejowy w ciągu ostatniej doby 
całkowicie zaspokoił potrzeby górnictwa; wyekspediowano 
ze Śląska 311 pociągów. Ogółem na sieci PKP załadowano 
40.500 wagonów. Oznacza to, że kolej po raz pierwszy od 
długiego czasu wykonała prawie w całości dobowe zadania 
załadunku towarów (dokładnie w 98,1 proc.).

250 MW. Trzeba im będzie dostar­
czyć dodatkowo 5 tys. t węgla na 
dobę. Górnicy muszą więc zawcza­
su przygotować sobie odpowiedni 
front robót. Dla całkowitego po­
wodzenia „Akcji 250” chcą wyre­
montować o miesiąc wcześniej 5 
koparek. Jedna z nich jest już 
prawie gotowa. Reszta stoi jednak 
z braku 130 łożysk tocznych.

Choć górnicy prosili już za 
naszym pośrednictwem dostaw 
ców o przyspieszenie przesy­
łek części zamiennych, dopiero 
ostatni „alarm radiowy” i pro­
śba do wielkopolskich zakła­
dów. odniosły skutek. W ciągu 
kilkunastu godzin znalazło się 
już w Wielkopolsce 90 potrze­
bnych łożysk. Dz’ęki temu gór 
nicy dotrzymają słowa.

Godna pochwały jest posta­
wa ofiarodawców. W ten spo-

20 bm. w Centralnym Domu 
Armii Radzieckiej w Moskwie 
odbyło się uroczyste przekaza­
nie darów radzieckich dla Mu­
zeum Wojska Polskiego. Mu­
zeum otrzymało między inny­
mi: CKM z którego plutonowy 
Gałuszko zginął na przyczółku 
Sandomierskim (zabił 358 żoł­
nierzy hitlerowskich), flagę, 
którą żołnierze radzieccy za­
tknęli na twierdzy poznańskiej 
na znak wyzwolenia miasta 
oraz 7 sztandarów jednostek 
hitlerowskich, zdobytych przez 
wojska radzieckie i polskie.

PAP
Mamy nadzieję, że flaga, któ 

rą żołnierze radzieccy zatknęli 
nad murami poznańskiej Cy­
tadeli, znajdzie się w zbiorach 
Muzeum Wojska, które w tych 
dniach rozpoczyna działalność 
io Poznaniu, (red.)

Jerzy Krasicki 
wśród żołnierzy

Jerzy Krasicki, brat Janka 
— jednego z założycieli Związ­
ku Walki Młodych, był wczo­
raj gościem oficerów i żołnie­
rzy samochodziarzy oraz jed­
nostki lotniczej.

Gościa witał pik. Arnold Ju- 
niter, który równocześnie z 
okazji 20 rocznicy powstania 
ZWM podkreślił wielkie zasłu­
gi tej organizacji.

Inż. Jerzy Krasicki opowiadał 
żołnierzom o mniej znanych 
epizodach z działalności poli­
tycznej i życia rodzinnego bo­
haterskiego Janka. Udzielał też 
szczegółowych odpowiedzi na 
pytania dotyczące sytuacji Jan 
ka Krasickiego w okresie oku­
pacji.

Kpr. Mańkowski z Zarządu 
KMW samochodziarzy, żegna­
jąc Jerzego Krasickiego po­
wiedział:

„Postać Janka — bojowego 
przywódcy ZWM będzie dla 
żołnierzy godnym naśladowa­
nia przykładem.” (mh)

Obrady Komitetu 
Wykonawczego RWPu

Obrady Komitetu Wykonaw­
czego Rady Wzajemnej Pomo­
cy Gospodarczej, które odby­
wają się w Moskwie, poświę­
cone są sprawom organizacyj­
nym. Dotychczas omówiono 
in. zakres działalności prze­
wodniczącego KW RWPG w 
okresie między posiedzeniami 
komitetu wykonawczego.

Wytyczono także plan pracy
komitetu wykonaw na
pierwsze półrocze. Plan obej­
muje wiele istotnych zadań, 
których realizacja ma przy­
spieszyć tempo prac w dzie­
dzinie koordynacji inwestycji, 
dalszej specjalizacji produkcji 
przemysłu maszynowego, wza­
jemnej wymiany handlowej 
krajów RWPG do roku 1965.

Obrady Komitetu Wykonaw­
czego RWPG trwają. (PAP)

Zastąpił 
zmarłego kolegę

W środę na trasie kolejowej Ty­
chy — Mysłowice miał miejsce nie 
codzienny wypadek. Maszynista 
parowozu pociągu osobowego — 
Jerzy Kozubek nagle zasłabł i 
zmarł (przypuszczalnie na atak ser 
ca). Pociąg nie mógłby wyruszyć 
w dalszą drogę, gdyby nie maszy­
nista Ryszard Śmieja, który tym 
właśnie pociągiem wracał po pra­
cy do domu. Zajął on miejsce 
zmarłego nagle kolegi i doprowa­
dził pociąg do stacji przeznacze­
nia z niewielkim opóźnieniem.

PAP

Polscy związkowcy protestują 
przeciwko terrorowi w Iraku

Korespondent „New York 
Times” donosi z Bejrutu, iż w 
Iraku nadal trwają represje 
wobec komunistów i demokra­
tów. W jednej z dzielnic Bag­
dadu władze wtrąciły do wię­
zienia 4 tys. ludzi. Jedyną wy­
raźną linią polityczną narodo - 
wej rady rewolucji irackiej 
jest antykomunizm — stwier­
dza korespondent.

W środę odbyło się w Bag­
dadzie spotkanie przedstawi­
cieli rządu irackiego i powstań 
ców kurdyjskich w sprawie 
przyszłości kraju. Jak infor­
muje korespondent amerykań­
skiej agencji AP, nowe władze 
Iraku starają się nadać tym
rozmowom 
przeciwko

charakter walki 
„wewnętrznemu

wrogowi komunistycznemu’’.

Demokratyczna światowa opinia 
publiczna w dalszym ciągu kate­
gorycznie protestuje przeciwko 
szalejącej w Iraku reakcji i do­
maga się niezwłocznego położenia

kresu terrorowi oraz uwolnienia z 
więzień i obozów aresztowanych 
demokratów irackich.

Centralna Rada Związków Za­
wodowych wystosowała w imieniu 
wszystkich ludzi pracy depesze do 
Organizacji Narodów Zjednoczo­
nych oraz do prezydenta Iraku wy 
rażające protest przeciwko be­
stialskiemu terrorowi i żądające 
przywrócenia w Iraku porządku 
opartego na poszanowaniu wolno­
ści i praw człowieka. (PAP)

Znów zbrodniczy 
napad na sklep

W Toruniu dokonano napadu ra 
bunkowego na spółdzielczy sklep 
piekarniczy przy ul. Mickiewicza 
63.

Bandyta zadał ekspedientce 51- 
letniej Monice Chojnowskiej kilka 
ciosów ostrym narzędziem, pozba­
wiając ją przytomności. Po zrabo-
waniu z kasy 2.400 zł, 
padu zbiegł.

Monika Chojnowska 
na w stanie ciężkim 
zmarła.

sprawca na

przewiezio- 
do szpitala,

Dochodzenie — w toku. (PAP)
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Ministra Spraw Wewnętrznych

w XVII rocznicę powołania ORMO
W związku z przypadają 

cą w dniu dzisiejszym XVII 
rocznicą powołania do ży­
cia Ochotniczych Rezerw 
Milicji Obywatelskiej, Mi­
nister Spraw Wewnętrz­
nych — Władysław Wicha 
wystosował do jej człon­
ków list otwarty, którego 
wyjątki poniżej przytacza­
my.

DRODZY TOWARZYSZE I 
OBYWATELE ORMOWCY!

Z okazji Waszego Święta, XVII 
rocznicy powołania Ochotniczej 
Rezerwy Milicji Obywatelskiej, 
z głębokim zadowoleniem prze­
syłam Wam serdeczne życzenia 
dalszej owocnej pracy dla dobra 
naszej Ojczyzny Polskiej Rzeczy 
pospolitej Ludowej.

Wraz z moralno-społecznymi 
przeobrażeniami narodu zacho­
dzą zmiany w funkcjach i zada­
niach aparatu państwowego. 
Zmiany te szczególnie jaskrawo 
występują na przykładzie zadań 
Milicji Obywatelskiej, która 
wraz z podnoszeniem poziomu 
wykrywania przestępstw rozsze­
rza swą działalność profilaktycz- 
no-usługową. Bez pomocy społe­
czeństwa, a w tym i Waszej or­
ganizacji, działalności tej pań­
stwowy aparat MO nie będzie w 
stanie dostatecznie szeroko roz­
winąć.

Umocnienie i dalszy rozwój 
Waszej organizacji, zwłaszcza w 
ostatnim okresie, jest dowodem 
wszechstronnej opieki roztoczo­
nej nad ORMO przez organizacje 
i instancje partyjne, rady naro­
dowe i działaczy społecznych 
rad ormowskich. Przejawem spo 
łecznego autorytetu Waszej orga 
nizacji jest fakt, że przychodzą 
do niej przedstawiciele wszyst­
kich warstw naszego społeczeń- 
twa. ORMO skupia w swoich 
zeregach robotników, chłopów i 

i inteligencję, młodzież i kobie- ; 
ty, wypróbowanych działaczy 
społecznych.

Niemało ofiar pochłaniają co 
rokit wody i dzikie kąpieliska. 
Nierzadko też bywa zakłócony ’ 
spokój na odległych peryferiach , 
miast, we wsiach odległych od 
siedzib jednostek MO. Dzięki te-

placówki ORMO, zapanował tam 
już porządek i spokój. Oto Wa­
sze konkretne osiągnięcia, Towa 
rzysze Ormowcy.

Wasza pożyteczna praca zata­
czać powinna jeszcze szersze krę 
gi. Niezbędne będzie w dalszym 
ciągu rozwijanie w Waszej dzia­
łalności różnych form specjaliza 
cji i zbiorowego działania, abyś- 
cie skuteczniej mogli pomagać 
Milicji Obywatelskiej w usuwa­
niu warunków sprzyjających do 
konywaniu przestępstw * wykro­
czeń.

Wierzę, że nadał, tak jak do­
tychczas, będziecie aktywnie wal 
czyć o nasze wspólne mienie, o 
ochronę społecznej własności, o 
ład, spokój i porządek we wszy­
stkich przejawach naszego ży­
cia. W dniu Waszego święta 
przesyłam Wam serdeczne po­
zdrowienia i życzenia owocnej
pracy zawodowej i 
oraz pomyślności w 
bistym.

(—) WŁADYSŁAW 
Minister

społecznej 
życiu oso-

WICHA

Spraw Wewnętrznych

mu. w wielu zagrożonych

Rehabilitacja inwalidów
zadaniem pierwszoplanowym
Dwa dni, 19 i 20 bm. obradował IV Zjazd delegatów Okrę­

gowego Związku Spółdzielni Inwalidów (OZSI) w Poznaniu. 
Na czoło spraw dyskutowanych przez delegatów wysunęły 
się kwestie związane z zatrudnieniem i rehabilitacją inwa­
lidów. Sporo uwagi poświęcono także zagadnieniom produk­
cji i usług.
Jak wynika ze sprawozdania 

wygłoszonego przez prezesa 
zarządu, OZSI w okresie lat

Program 
nowego rządu Iranu

Jak donoszą z Teheranu, pre­
mier Iranu Alam sprecyzował pro 

? gram nowego rządu stwierdzając, 
iż w dziedzinie polityki zagranicz­
nej będzie on wierny zasadom Kar 
ty NZ. Nowy rząd dążyć będzie 
do umocnienia pokoju na świecie 
i przyjaznych stosunków Iranu ze 
wszystkimi krajami, a zwłaszcza 
z krajami sąsiednimi w oparciu 
o zasadę wzajemnego poszanowa­
nia. (PAP)

1961—1962 dokonała dalszego 
poważnego kroku w dziedzinie 
rehabilitacji zawodowej inwa­
lidów, w rozwoju ekonomicz­
nym przedsiębiorstw spółdziel 
czych oraz w pracy społeczno- 
wychowawczej. Związek sku­
pia obecnie 36 spółdzielni, któ­
re zatrudniają ponad 10 tys. 
inwalidów. Pracują oni w 260 
zakładach produkcyjnych i u- 
sługowych oraz w 361 kio­
skach i sklepach. Inwalidzi 
produkują na potrzeby rynku
krajowego zagranicznego.

Chrońmy zabytki ludowe

Rok Etnograficzny w Wielkopolsce
Wydział kultury Prezydium WRN i RN m. Poznania, Mu­

zeum Narodowe i Pałac Kultury w Poznaniu przy współ­
udziale oddziału poznańskiego Polskiego Towarzystwa Lu­
doznawczego ogłosiły rok 1963 Rokiem Etnograficznym.

Brytyjska 
j „biała księga**

Opublikowana przez rząd 
i brytyjski „biała księga” prze­
widuje między innymi, że wy- 
|i datki wojskowe w r. 1963/1964 
wyniosą 1838 min. funtów szter 

' lingów, co stanowi około 7 pro- 
• cent globalnego produktu na- 
■ rodowego. W rzeczywistości 
ogólna suma wydatków woj­
skowych wyniesie 1904 min. 
funtów szterlingów. (PAP)miejscach powstały samodzielne

W związku z tym zwracają 
się do organizacji młodzieżo­
wych, regionalnych, nauczy­
cielstwa i wszystkich miesz­
kańców m. Poznania i woje­
wództwa o przyjście z pomocą 
w akcji zbierania najcenniej 
szych zabytków kultury lu­
dowej: strojów ludowych i ich 
części, haftów, mebli (skrzyń, 
szaf, ław, zydli), narzędzi rol­
niczych, obrazów, rzeźb, a 
także fotografii, przedstawia­
jących dawne wesela wiejskie, 
wnętrza mieszkań, osoby w 
starych strojach. Wszystkie te 
przedmioty zostaną opisane, 
zabezpieczone od zniszczeń i 
przekazane po urządzeniu wy­
stawy w Pałacu kultury po­
wstającemu Muzeum Kultury 
i Sztuki Ludowej- w Poznaniu.

Współorganizatorzy Roku Etno­
graficznego będą wdzięczni tak 
za nadesłane eksponaty jak i za 
informacje o zachowanych zabyt­
kach. Korespondencję w tej spra­
wie należy kierować do Pałacu 
Kultury w Poznaniu, ul. Armii 
Czerwonej 80/82 z dopiskiem na 
kopercie lub przesyłce „Zabytki 
ludowe”.

Szczególnie wiele uwagi po­
święcają oni ostatnio usługom 
dla ludności.

W dyskusji delegaci poddali 
wnikliwej analizie sprawozdanie 
zarządu OZSI, a nadto omówili 
istotne zagadnienia związane z in­
walidztwem. Podkreślali oni m. in. 
że warunkiem prawidłowej reha­
bilitacji zawodowej jest postęp 
techniczny i przystosowywanie 
warsztatów pracy do określonych 
schorzeń. Znaczne wątpliwości na­
suwa praca komisji zatrudnienia 
inwalidów, które do orzekania in­
walidztwa podchodzą często zbyt 
formalnie. Inni dyskutanci mówili 
o właściwych formach wypoczyn­
ku inwalidów podczas pracy i po 
pracy, istotną jest także kwestia, 
właściwego stosunku działaczy go­
spodarczych, do pracy inwalidów 
i ekonomicznych skutków ich dzia 
łania. Nie brak jeszcze u niektó­
rych urzędników władz tereno­
wych — bezdusznego traktowania 
pracujących inwalidów, jako rów­
norzędnych partnerów ludzi zdro-

Zjazd zakończyły wybory do Ra­
dy OZSI. (x)

Wojskowe rozmowy 
W. Brytania - KRF
We wtorek rozpoczęły się w Lon 

dynie dwudniowe rozmowy woj­
skowe między W. Brytanią i Niem 
cami zachodnimi. Przedstawiciel 
brytyjskiego ministerstwa obrony 
oświadczył, iż dyskusja ma cha­
rakter tajny i w związku z tym 
nie będzie informował o jej prze­
biegu. (PAP)

Apel na pewno nie minie 
bez echa. Każdy, komu leży 
na sercu sprawa uratowania 
tak szybko już zanikających 
pamiątek .cultury ludowej, nie 
odmówi swojej pomocy (jp)

Martin prokuratorem 
generalnym NRF?

Nareszcie znaleziono kandydata 
na prokuratora generalnego NRF. 
Jest nim sędzia federalny Ludwig 
Martin, ma on zająć stanowisko 
opuszczone w lipcu ub. roku przez 
Fraenkla, przeciwko któremu to­
czy się dochodzenie z uwagi na 
zbrodniczą działalność za czasów 
hitlerowskich. (PAP)

Rezerw nadal dużo
Liczby o iowarowości 

wielkopolskiego roSnic^wa

I"1 iekawej analizy towaro- 
wości produkcji rolnej 

województwa poznańskiego i 
poszczególnych powiatów w 
1962 roku dokonali pracow­
nicy Wydziału Skupu Prezy­
dium WRN. Analiza dotyczy 
sprzedaży produktów rolnych 
w ramach dostaw obowiązko­
wych i wolnorynkowych z 
uwzględnieniem kontraktacji. 
Zanim przejdziemy do szcze­
gółów, warto zaznaczyć, że 
ubiegły rok nie należał do 
zbyt pomyślnych w tej dzie­
dzinie mimo, że — statystycz 
nie rzecz biorąc — wzrosło po 
głowie zwierząt rzeźnych oraz 
plony zbóż. Fakty te nie zna­
lazły jednak odbicia w dosta­
wach rynkowych. Do wykona­
nia rocznego (globalnego) pla­
nu skupu zabrakło po kilka 
lub nawet kilkanaście tysię­
cy ton — zboża, żywca, drobiu, 
jaj itp.

Dodajmy jeszcze, że jeśli 
chodzi o drób i jajka, to na 
ujemny bilans skupu wpły­
nęło niewątpliwie — według 
spisu rolnego — zmniejszenie 
liczby kur o 138 tysięcy sztuk. 
Na złagodzenie niedoboru w 
skupie zwierząt rzeźnych wpły 
nęły zaś zwiększone dostawy 
bekonów i młodego bydła. Ina 
czej bilans ten byłby jeszcze 
mniej korzystny.

Przy tej okazji wypada jed­
nak wskazać na dyscyplinę 
gospodarczą wielkopolsk 
chłopów w zakresie obowiąz­
kowych dostaw zboża, żywca 
i ziemniaków. W tej części 
plan ubiegłego roku został zre 
alizowany z — nieznacznymi 
wprawdzie — nadwyżkami. Z 
tego tytułu naliczono też na 
Fundusz Rozwoju Rolnictwa 
540 min. zł czyli o 5 milionów 
więcej niż w 1961 roku. Fakt 
z wielu względów znamienny. 
Dzięki temu na kontach kółek 
rolniczych jest obecnie prawie 
półtora miliarda złotych, na 
kontach PZKR-ów 340 mil. zl 
i na kontach spółdzielni pro­
dukcyjnych 63 miliony zło­
tych.

To są ogromne fundusze. 
Uruchomienie ich po gospodar 
sku przez kółka rolnicze mo­
że przyczynić się walnie do 
rozwoju postępu technicznego 
na wsi, do intensyfikacji pro­
dukcji rolnej w ogóle, a w 
powiatach, o których niżej mo 
wa, w szczególności. Jak wy­
nika bowiem z analizy, poło­
wa powiatów naszego woje­
wództwa posiada jeszcze znacz 
ne rezerwy produkcyjno-to- 
warowe. Wykorzystanie tych 
rezerw w sposób przemyślany, 
może nam pomóc zmniejszyć 
deficyt zbożowo-paszowy.

O jakie to rezerwy chodzi? 
Zacytujmy kilka liczb, które 
są ciekawe i bardzo wymo­
wne. Mamy w województwie 
1 452 671 ha gruntów ornych. 
Ze wspomnianej analizy wy­

nika, że z każdych 100 ha wieś 
wielkopolska sprzedała pa;^ 
stwu w7 1962 r. przeciętnie 2o 7 
ton ziarna. Czy to dużo, czy 
mało? Dużo w porównaniu 
innymi województwami, m;do 
jeżeli zaczniemy porównywać 
liczby odnoszące się do p0» 
szczególnych powiatów, 
zważmy: powyżej średniej 
jewódzkiej znalazło się 14 
wiatów, w tym Szamotuły — 
30,5 t. Gostyń — 27,4 t., p0_ 
znań — 26,2 t., Środa — 2’5,9 t 
Nowy Tomyśl — 25,7 t. i Wrze 
śnia — 25,4 ton na 100 ha.

Równocześnie jednak — j 
to jest chyba bardzo niepoko­
jące zjawisko — 14 powiatów 
figuruje w tabeli znacznie po­
niżej, a niektóre nie osiągnęły 
nawet połowy średniej woje­
wódzkiej, jak na przykład 
Ostrzeszów — 8,5 ton z każ­
dych 100 ha, Turek — 7,9 ton, 
Konin i Trzcianka po 12,2 ton 
Koło — 13.4 ton i Słupca -- 
14,3 ton. Reszta (8 powiatów) 
legitymuje się sprzedażą zbo­
ża odbiegającą w dół o 4—5 
ton od wspomnianej średniej 
dla całego województwa.

A teraz zestawmy liczby do 
tyczące sprzedaży-skupu zwie 
rząt rzeźnych. Przy analizie 
wzięto pod uwagę wszystkie 
użytki rolne: 1 766 665 ha. W 
przeliczeniu na 100 ha wypada 
dla województwa średnio 12,3 
ton żywca rzeźnego, zakupio­
nego przez państwo w 1962 ro­
ku. Ale znowu mamy tutaj 
znaczne dysproporcje między 
powiatami: dla Ostrowa, Ra­
wicza, Ostrzeszowa, Krotoszy­
na, Kępna, Jarocina, Gostynia 
i innych zanotowano po 14, 
15 i 16 ton sprzedanego żywca 
na każde 100 ha. Natomiast 
rolnicy aż 15 powiatów, w tej 
liczbie międzychodzkiego, wą- 
growieckiego. kolskiego, nowo 
tomyskiego, obornickiego, ko­
nińskiego i tureckiego —. sprze 
dali w ramach obowiązko­
wych dostaw i na wolnym ryn 
ku państwowym tylko od 9 do 
11 ton z każdych 100 ha.

Podobnie kształtuje się w po 
wiatach poziom towarowości 
w sprzedaży ziemniaków, mle­
ka, drobiu i jaj. Nie będziemy 
przytaczać dalszych liczb, ale 
chcemy zwrócić uwagę. że 
zarówno na pozycjach ujem­
nych, jak również dodatnich 
w stosunku do średniej wo­
jewódzkiej — znajdują sięczę 
sto te same powiaty. Z 
tego wniosek dość oczywisty, 
nasuwający wcale nie reto­
ryczne pytanie: są rez.erwy 
produkcyjno-towarowe, czy 
ich nie ma? Stawiam je ce­
lowo. ponieważ niektórzy eko 
nomiści-rolnicy twierdzą. że 
nasze województwo znajduje 
się na szczvcie możliwości pro 
dukcyjnych. A tymczasem do 
ich wyczerpania jeszcze da­
leko, czego dowodzą przyto­
czone wyżej liczby. K- 

Na drodze 
do niezawisłości

W 1917 r. obszar kolonii obejmo­
wał ponad połowę powierz­

chni ziemi <134 min km. kwadr.), 
a ludność kolonii stanowiła jedną 
trzecią (644 min.) ludzkości. Do 
państw kolonialnych całkowicie na 
leżały Australia i Oceania, 94,4 
proc. Afryki, 56,6 proc. Azji i 34,4 
Ameryki; kolonie znajdowały się 
także w Europie: Irlandia, Gibral­
tar, Malta.

Rewolucja Październikowa doko­
nała brzemiennego w skutki wy­
łomu, wyzwalając z kolonialnego 
ucisku azjatyckie obszary Rosji 
(33,2 min. ludności). Przykład ten 
poważnie zaczął oddziałowywać na 
skolonizowane narody; drogą pow 
stań ludowych i wojen wyzwoleń­
czych niepodległość uzyskał Afga­
nistan (1919 r.)» Mongolia (1921), 
Egipt (1936).

Po drugiej wojnie światowej ko­
lonializm poniósł druzgocącą 

klęskę. Przykład rozwoju azjatyc­
kich terytoriów ZSRR, porażka 
dawnych mocarstw kolonialnych 
(Japonia. Niemcy), zwycięstwo re­
wolucji chińskiej przyspieszyły ru­
chy wolnościowe w koloniach.

Dzisiaj pod panowaniem kolo­
nialnym znajduje się jeszcze 47,52 
min.' ludności zamieszkującej ob­
szar 8,64 min. km kwadr. Udział 
byłych kolonii i dominiów w ONZ 
wzrósł z 19 proc." w 1945 r. (1® 
państw), do 43 proc, w 1962 r. (47 
państw).

Na trudnej drodze do uzyskania 
pełnej niezawisłości ekonomicznej 
z wielką pomocą przychodzą pań­
stwom pokolonialnym Związek Ra 
dziecki i pozostałe kraje socjali­
styczne. Dzisiaj, w dniu między­
narodowej walki przeciw reżimo- 
•ó kolonialnemu, gło» protestu 

:cciwko uciskowi kolonialnemu 
>zlega się ze szczególną siłą właś 

4>e w krajach socjalistycznych.
Na zdjęciu: manifestacja dzieci 

Kwandy w dniu uzyskania niepod 
Uległości — 1 lipca 1962 r. 
’ CAF

Dokończenie ze str. 1 
ba kółek posiadających trzy i wię­
cej traktorów. Ogółem w całym
rolnictwie 
czyli o 18 
rokiem.

Nakłady 
tryfikację 

było 84,5 tys. traktorów 
proc, więcej niż przed

inwestycyjne na elek- 
rolnictwa wyniosły 866

min zł (wzrost o 4,1 proc.). Według 
stanu w czerwcu ubr. odsetek ze­
lektryfikowanych gospodarstw 
chłopskich wynosił 65,8 proc., wo­
bec 63,4 proc, w 1961 r., a gospo­
darstw państwowych — 92,9 proc, 
wobec 87,6 proc, w 1961 r. Meliora­
cje gruntów ornych przeprowadzo 
no na powierzchni 135 tys. ha.

W ubr. wieś otrzymała kredyty 
w wysokości 7,4 mld zł (wzrost o 
11,8 proc.).

Nakłady inwestycyjne (bez rol­
niczej spółdzielczości produkcyj­
nej, kółek rolniczych i spółdziel­
czości mieszkaniowej) wyniosły 
141,1 mld zł (wzrost o 13,4 proc.).

ENERGETYKA
W energetyce oddane zosta­

ły do eksploatacji nowe turbo 
zespoły o mocy 1.102 MW, ale 
nie uruchomiono przewidzia­
nych w planie turbozesuołów 
o mocy 260 MW. W górnictwie

ŻAKI AD ENERGETYCZNY POZNAN - MIASTO 
W POZNANIU, przy ul. Nowowiejskiego 10

PRZESTRZEGA
wszystkich odbiorców I użytkowników energii elektrycznej jak 
również koncesjonowane zakłady elektro - instalacyjne P’zed a- 
mowolnym zrywaniem plomb założonych przez ZEP-M na ztą e£ch wietrznych liniach zasilających (pionach) ^bezpjecze- 
ntach przelicznikowych itp. lub też na przyr^ach pomia­
rowych (licznikach rozliczeniowych, przekłaunikach 1 zegarach 

-orzełacza lacych) W razie stwierdzenia braku plomb na jakiej 
kolwiek części urządzenia elektrycznego będn pobierane opłaty 
karne zgodnie z obowiązującymi taryfami opłat.

od^adnihdstrac ji*" domu w wypadku braku plomb na złą­
czach lub wewnętrznych liniach zasilających,

2. od odbiorcy w wypadku braku plomb na 
przedlicznikowych lub na urządzemach pomiarowych

W wypadku odmowy zapłaty nastąpi odłączenie od wewnętrz j

plomba piłeś? zwrócić ale o leh wymianę óo Pogotowie Tech- 
nicznego ZEP-M pod nr telefoniczny 531-34 lub 531-35, które 
czynne jest całą dobę. '

Komunikat GUS
przekazano do eksploatacji ko 
palnię „Jastrzębie”, kilka no­
wych poziomów wydobyw­
czych, a także nową odkryw­
kę węgla brunatnego „Pąt­
nów”. Nie odano jednak zało­
żonych w planie nowych po­
ziomów wydobywczych w 5 
kopalniach. W hutnictwie 
przekazano szereg obiektów w 
hutach im. Lenina, im. Bieru­
ta i „Jedność”. Wstępną eksplo 
atację podjęła kopalnia rud 
cynkowo-ołowianych „Trze­
bionka”. Nowe obiekty odda­
no w kilku zakładach przemy 
słu maszynowego, m. in. pier­
wszy etap suchego doku wraz 
z zapleczem w stoczni im. Ko­
muny Paryskiej w Gdyni, o no 
we obiekty wzbogaciły się rów 
nież inne przemysły. Zelektry­
fikowano 172 km. linii kolejo­
wych. Na budowie rurociągu 
netowego ułożono 269 km, 
rur.

SZKOLNICTWO
W szkolnictwie podstawowym i 

licealnym oddano do użytkn 4.459 
izb lekcyjnych, w tym 2.154 izby 
w 219 szkołach Tysiąclecia. Liczba 
łóżek szpitalach i klinikach
wzrosła o 2,7 tys. (plan nie został 
w pełni zrealizowany).

BUDOWNICTWO
W budownictwie mieszkanio­

wym typu miejskiego (bez indy­
widualnego) oddano do użytku 
270.8 tys. izb, w tym w budow­
nictwie rad narodowych 117,5 tys., 
a w spółdzielczym — 62 tys.

TRANSPORT
Przewozy ładunków wszystkimi 

środkami transportu publicznego 
wzrosły o 6,5 proc., a pasażerów 
o 8.9 proc. Łączny tonaż morskiej 
floty handlowej pod polską ban­
derą wyniósł ok. 1,1 min. DWT. 
Porty morskie przełodowały 24,4 
min. ton ładunków.

HANDEL
Wartość sprzedanych 

w detalicznym handlu 
nionym wzrosła o 4,2 

towarów 
uspołecz- 
proc. (w

cena/h porównywalnych). Minio 
wzrostu dostaw mięsa i przetwo­
rów o prawie 4 proc., występowały 
okresowe trudności w zaopatrze­
niu. W zakresie towarów przemy­
słowych sprzedano wiecej odzieży, 
obuwia, lodówek, odbiorników te­
lewizyjnych, motocykli, skuterów. 
Niższa była natomiast sprzedaż 
tkanin, rowerów, maszyn do szy­
cia, pralek, odbiorników radio­
wych i zegarków w związku ze 
zmniejszeniem się popytu. Liczba 
sklepów wzrosła o 3,5 tys.

EKSPORT — IMPORT

Wartość naszego eksportu 
osiągnęła 6.584,5 min. zł dew. 
— a importu — 7.541,6 min.zł 

dew. nastąpiła poprawa struk­
tury eksportu. Sprzedaliśmy 
za granicę o 16,2 proc., wię­
cej maszyn, urządzeń i sprzętu 
transportowego. Udział tej 
grupy towarów w całości eks­
portu wzrósł do 29,8 proc. 
Obniżył się natomiast udział 
towarów rolno-spożywczych. 
Po stronie importu powstała 
konieczność zwiększenia w 
porównaniu z planem przywo­
zu zbóż i pasz.

DOCHÓD NARODOWY
Dochód narodowy wytwo­

rzony wyniósł ok. 427 mld. zl 
(wzrost o ok. 2,5 proc, 
bec zakładanego w 
wzrostu o ok. 7 proc.).
rezultaty wynikają 

— WO- 
planie 

Gorsze 
przede

wszystkim ze spadku produk­
cji rolniczej Dochód narodo­
wy do podziału wzrósł o ok.
3 proc, w planie\—I o 6 proc.

LUDNOSĆ
Liczba ludności wyniosła 

koniec ub. roku 30,5 min. w 
w miastach i osiedlach — 1 
na wsi — 15,6 min. Przyrost na- 
tucalny — 1,2 proc, przeciętna licz­
ba zatrudnionych (bez uczniów) 

uspołecznionejw: gospodarce
wzrosła o 3,8 proc, osobowy fun- osób. (PAP)
dusz płae netto w gospodarce 
uspołecznionej (bez wynagrodzenia 
uczniów) wzrósł o 7,4 proc. Prze­
ciętna nominalna płaca tniesięcz- 

całej gospodarcena brutto
uspołecznionej wynosiła 1,106 zł 
(wzrost o 3,7 proc.), a w przemy 
śle — 1,961 zł (wzrost o 2,9 proc.)

Łączne dochody z tytułu pracy, 
7. uwzględnieniem wypłat z fundu 
szu zakładowego, bezosobowego 
funduszu płac, zasiłków rodzin­

nych i chorobowych oraz innych 
wynagrodzeń nieobjętych fundu* 
szem płac wzrosły nominalnie o 7. 
proc., a realnie, tj. po uwzględnię 
niu wzrostu kosztów utrzymania, 
o ok. 4 proc.

Wzrost realnego funduszu Płs® 
w porównaniu z 1961 r. był głów 
nie wynikiem znacznego zwiększę* 
nia zatrudnienia, przy ukszta* o* 
waniu się przeciętnej płacy rea 
nej na poziomie 1961 r. Wypł® 
rent wzrosły o 9,3 proc., przeciętna 
renta była o 4 proc, wyższa.

W obecnym roku szkolnym P*“ 
biera naukę w szkołach podsta­
wowych 5.117,3 tys. uczniów 
(wzrost o 2,5 proc.), w 
ogólnokształcących — 339,4 r 
uczniów (o ok. 14 proc. 
w szkołach zawodowych — 1- • ’ 
tys. uczniów (wzrost o 22,7 Pr^' « 
w szkołach wyższych studiuje 1 
tys. osób (wzrost o 9,5 Proc‘\ Ł 
stypendiów korzystało 65,4 1
studentów, w tym 32,4 tys- ze s X 
pendiów fundowanych.

KULTURA
Wydano 7.162 tytuły ksią­

żek i broszur w nakładzie J’ 
min. egz. globalny nakład g 
zet i czasopim wyniósł ok. - 
mld. egz. Liczba widzów 
kinach — 179 min., liczba a - 
nentów telewizji — 9s9 J 
wzrost o blisko 50 proc.

Z wczasów wypoczynkj*" 
wych FWP korzystało $36 ty

Dzisiejszy serwis informaęyi^ 
opracował Mieczysław

GŁOS WIELKOPOLSKI redagu 
Kolegium. Adres redakcji: 
znań, ul. Grunwaldzka i8- 
trał* telef. 611-21 łączy wszysj 
działy. Druk: Zakłady Grafik 

im. M. Kasprzaka. —*



Festiwale
teatralne
imprezą 

środowiskową
Festiwale teatralne, zainicjo­

wane przed kilku laty w róż­
nych środowiskach kultural­
nych kraju, zdobywają sobie 

oWOli prawo obywatelstwa, nie­
należnie od tego, Jaką rangę ar- 
tystyczno-społeczną nadają im 
spece od pióra i teatru. Imprezy 
J odbywają się dziś — przypo­
minając chronologicznie — w Ka- 
liszu, Wrocławiu, Rzeszowie, To­
runiu oraz Katowicach i żadne z 
tych miast nie chce zrezygnować 
j prawa zapraszania w swe mury 
ludzi, reprezentujących najwybit­
niejsze sceny Polski. I tutaj właś- 
nie _  niezależnie od ambicji, któ­
re na pewno są, jak się to mówi, 
zdrowe — zaczyna się dość nie­
pokojące zjawisko: kontredans 
najsłynniejszych teatrów po festi­
walowych scenach wymienionych 
wyżej miast, podczas gdy inne, 
mniej znane, po prostu nie by­
wają zapraszane.

Nic dziwnego zatem, że obecnie 
doszło wreszcie do ogólnopolskie­
go porozumienia festiwalowego, 
którego efektem będzie — tzw. 
oprofilowanie poszczególnych fe­
stiwali. Postanowiono więc, że 
we Wrocławiu odbywać się będzie 

• doroczny Festiwal Sztuk Polskich 
- klasycznych i współczesnych, 
Katowice zapraszać będą publi­
czność na Festiwal Sztuk Rosyj­
skich i Radzieckich, pozostałe zaś 
miasta „festiwalowe” tzn. Kalisz. 
Toruń i Rzeszów prezentować 
będą najnowsze i najlepsze osiąg­
nięcia scen swojego regionu.

W Wydziale Kultury WRN w 
Poznaniu myśli się już o kaliskiej 
imprezie majowej i zapowiada 
się „nowalijki”. Przede wszystkim 
postanowiono po raz pierwszy 
zaprosić krytyków zagranicznych. 
Poza tym — wspólnie z dyrekcją 
Muzeum Narodowego — zabiega 
się o zrealizowanie, bardzo chyba 
atrakcyjnego, pomysłu wystawie­
nia „Hamleta” w oryginalnej sce­
nerii zameczku gołuchowskiego. 
Była o tym już kiedyś mowa —’ 
niestety do spektaklu pod gołym 
niebem Gołuchowa nie doszło. 
W tym roku mówi się dodatkowo 
o zaproszeniu do wykonania ty­
tułowej roli Adama Hanuszkie­
wicza, związanego kiedyś z Po­
silaniem.

W najbliższych dniach ogłoszony 
tostanie otwarty konkurs na pla­
kat III Festiwalu Teatralnego w 
Kaliszu.

Zaczęto już także czynić projek- 
ty, związane z przyszłymi festiwa­
lami. W 1961 roku Kalisz (a może 
i inne miasta) zamierza wystąpić 

z festiwalem sztuk szekspirow­
skich, zaś w 1965 roku, związanym 
ł 290 rocznicą istnienia polskiego 
teatru — wszystkie festiwale po­
święci się sztukom polskim, (w)

250 tys. telewizorów 
z Gdańska

We wtorek po południu z taśmy 
produkcyjnej gdańskich zakładów 
radiowych zszedł 250-tysięczny te­
lewizor. Gdańska fabryka wypro­
dukowała najwięcej popularnych 
odbiorników „Neptun”, a oprócz 
nich wytwarza „Belwedery” oraz 
•Pegazy”.

W br. gdańskie zakłady wypro­
dukują 140 tys. telewizorów. Ru- 
®y produkcja zmodyfikowanych 
odbiorników telewizyjnych „Nep- 
tun” o ekranie 17 cali. (PAP)

Obywatel czy goniec? NASZE ROZMOWY

roszę przynieść wszy­
stkie załączniki... He 
już razy słyszeliśmy 
tego rodzaju polece­
nie? I jeżeli wydają­
cy je urzędnik zacho

wuje się grzecznie i wyjaśnia, 
jakie załączniki są potrzebne 
— uważacie, że załatwiono 
was jak należy. Przecież cho­
dzi o załączniki do waszego 
podania.

Tryb pracy administracji pań­
stwowej ma wielowiekowe trady­
cje. Państwo kapitalistyczne (a chy 
ba i jeszcze wcześniejsze forma­
cje) stworzyło praktykę obciąża­
nia interesanta zgłaszającego się 
do urzędu wszystkimi obowiązka­
mi, jakie się dały na niego prze­
rzucić. Minuta czasu pracy urzęd­
nika była dla tego państwa droż­
sza od godziny straconej przez pe-
lenta. Nic 
wi płaciło 
był swego 
c jatywą.

dziwnego — urzędniko- 
państwo, a interesant 
rodzaju prywatną ini-

stracji. W jej obecnym stanie prze 
niesienie na administrację obowiąz 
ku kompletowania załączników po 
ciągnęłoby za sobą natychmiasto­
wy gigantyczny wzrost etatów.

Byłoby jednak chyba niewyba­
czalnym błędem, gdyby te niewąt­
pliwe trudności realizacyjne spo­
wodowały odłożenie słusznej zasa­
dy „załącznikowych obowiązków” 
administracji do lamusa dobrych 
zamiarów. Zasada ta nie może być 
realizowana od razu, nie może być 
realizowana szybko. Ale powinna 
być uznana jako kierunek docelo­
wego działania. I to w majestacie 
nowej, przygotowywanej już usta­
wy o radach narodowych.

A niezależnie od tego usta­
wowego uświęcenia zasady ,,za 
łączniki zbiera urząd” należy 
powoli ale konsekwentnie wy­
dzielać na razie drobne wycin 
ki , działania administracji, w 
których można zasadę tę sukce 
sywnie wprowadzać.
MIECZYSŁAW BALOWICZ

Lokomotywy
wędki

Do tego tradycyjnego układu sto 
sunków między urzędem a intere­
santem przyzwyczailiśmy się tak 
bardzo, że nie dziwią nas i dziś.

Bo w państwie socjalistycz­
nym po obu stronach okienka 
spotykają się najczęściej oby­
watele, za których pracę pła­
ci bezpośrednio czy pośrednio 
to samo państwo. W rezulta­
cie czas interesanta i czas u- 
rzędnika jest, biorąc rzecz o- 
gólnie, dla państwa jednako­
wo cenny.

I to jest pierwszy powód dla 
którego powinniśmy zwolnić 
obywatela od obowiązku kom­
pletowanie załączników. Tym 
bardziej, że liczne czynności 
zabierające bardzo wiele cza­
su interesantowi będzie można 
znacznie uprościć wtedy, gdy 
zajmą się nimi właściwi urzęd 
nicy. Obywatel występujący 
w charakterze nieetatowego 
gońca musi stracić więcej cza­
su i włożyć więcej pracy w 
zbieranie informacji, stanowią 
cych załączniki do jego poda­
nia. niż urzędnik kompletują­
cy je na drodze kontaktów 
wewnętrznych w administra­
cji.

Powód drugi jest tak oczy­
wisty, że wystarczy go tylko 
krótko odnotować. Charakter 
stosunków między obywate­
lem a państwem uległ w ustro 
ju socjalistycznym zasadniczej 
zmianie. Jej konsekwencje po­
wodują m. in. zmianę pozycji 
obywatela-petenta w urzędzie 
państwowym.

Ogólny wniosek z tych wy­
wodów ustalono na niedawnej 
konferencji Towarzystwa Nau 
kowego Organizacji i Kierow­
nictwa w formie postulatu: 
Administracja państwowa u- 
prawniona jest przy załatwia­
niu spraw obywateli żądać od 
nich tylko takich dokumen­
tów, jakich nie może uzyskać 
sama we właściwych urzę-

Nowe wydawnictwo 
filmowe

W przyszłym miesiącu uka- 
że się nowe wydawnictwo fil 
mowę pt. „Wiadomości Filmo 
we — Informator CWF” Za­
daniem tego pisma będzie nie 
tylko udzielenie pomocy pra­
cownikom kinematografii, bę­
dzie ono również atrakcyjną 
i cenną pozycją yy bibliotece 
każdego sympatyka filmu,

Informator, wydany przez 
Centralę Wynajmu Filmów 
zawierać będzie dane dotyczą 
ce nowości filmowych oraz sze 
reg informacji stanowiących 
odpowiedni materiał do fil­
mowej propagandy wizualnej. 
„Wiadomości Filmowe - Infor­
mator CWF” ukazywać się bę 
dą dwa razy w miesiącu.

Rozprowadzeniem Informa­
tora zajmuje się Centrala Wy­
najmu Filmów Ekspozytura w 
Poznaniu, ul. Konfederacka 
barak 2. (v)

Wasze ।

dach.
Wydaje sie, że ogólna słuszność 

wyłuszczonej tu zasady nie może 
w naszych warunkach ustrojo­
wych budzić żadnych wątpliwości. 
Ale jej realizacja wiąże się z o- 
gromnymi trudnościami. Chodzi 
nie tylko o przezwyciężenie starej 
praktyki i związanych z nią na­
wyków i przyzwyczajeń. Trudnoś­
ci, o których mówimy, wynikają 
przede wszystkim z mocno niedo­
skonałej (mówiąc najdelikatniej 
organizacji pracy naszej admini-

oznaliśmy się przypadkowo nad wodę. Mieliś­
my sąsiednie stanowiska, ale JEGO kije gięły 
się co chwila od trzepoczących ryb, a moje 
sptawiki ani drgnęły. Tego wieczoru ON 

miał w siatce 17 węgorzy, ja ani łebka. Następnego 
dnia było na odwrót: mnie szczęście dopisywało, a 
JEMU nic się nie wiodło.

Ponownie spotkaliśmy się po trzech chyba latach 
w poznańskich Zakładach Naprawczych Taboru Ko­
lejowego. Byłem fam z obowiązku dziennikarskiego. 
ON — dotychczas anonimowy kolega po wędkar­
skim hobby — został mi przedstawiony: Kazimierz 
Bednarek — brygadzista naprawy i montażu arma­
tury powietrznej lokomotyw i wagonów spalinowych.

Bratnia wędkarska dusza nie ominie żadnej okazji, 
by o rybach pogwarzyć. A że tamten wieczór utkwił 
nam obu głęboko w pamięci, skorzystaliśmy z przer­
wy na śniadanie i przycupnęliśmy na kanapce wa-
gonu. Dla mnie miniony rok węd­
karski okazał się nielaskawy. ON 
też się żalił:

— Dlaczego tak rzadko wy­
jeżdżałem? Czasu nie star­
czyło.

— No przecież po pracy...
— ...pracuję nadal. Społecz­

nie. Jestem radnym Bady Na­
rodowej m. Poznania, już trze­
cią kadencję. Pełnię także 
funkcje partyjne i społeczne. 
A przecież ojcowskich obo­
wiązków też nie mogę lekce­
ważyć. Dzieci duże — córka 
w technikum a syn w Kolejo­
wej Szkole Zawodowej. — wy­
magają coraz większej opieki. 
Trochę czasu trzeba też zare­
zerwować na kibicowanie. U- 
wielbiam piłkarstwo, sam kie­
dyś — w latach 1947—1950 gra 
łem w „Lechu”. Widzi pan, 
wykroić z tego jeszcze sobotę 
albo niedzielę na ryby — bar­
dzo trudno.

— Zapewne i dokształcać się 
pan musi. Dawniej ZNTK zaj­
mowały się remontem lokomo­
tyw parowych, dziś spalino­
wych...

Zła tolerancja
...Dziesięcioletni chłopiec siedział 

z mamą w tramwaju linii nr 5. 
Przy Moście Dworcowym wsiadły 
do wozu trzy starsze panie. 
Dziecko nie ustąpiło im miejsca. 
Na zwróconą przeze mnie uwagę 
matka chłopca wykrzyknęła — 
„co pan chce, dziecko też ma bi-

...Wywiadówka w szkole Wy­
chowawca klasy wyczytał stopnie. 
O zachowaniu jednego z uczniów 
mówił dłużej i z wielką troską.
Ojciec chłopca bronił syna; 
anioł, że zdolny, że zawzięli 
na niego. Mówił to, wiedząc, 
nauczyciel ma rację.

się

Czternastoletni wyrostek ukradł 
damską torebkę. Jej właścicielka 
przypadkowo spotkała złodziejasz­
ka w sklepie i poznała swoją 
własność. Próbowała ją odebrać. 
Krobiło się zbiegowisko. łasz 
Czytelnik, świadek zajścia schwy­
cił wyrostka, aby oddać go w 
ręce MO. I wtedy z tłumu zawo­
łano — „Puść go! Miody, nie wie 
co robi, na pewno żałuje”. Puścił 
go z litości, ale później zwątpił

— No tak. Nie dość że prze­
szliśmy na pojazdy spalinowe, 
to jeszcze wśród nich jest kil­
ka typów i modeli. Różnią się 
one między sobą nieraz znacz­
nie. A moja specjalność...

— O właśnie, co to jest ta 
„armatura powietrzna?”

— Brygada nasza zajmuje 
się regulowaniem całego syste 
mu elektropneumatycznego, 
niezbędnego elementu kon­
strukcyjnego każdego zresztą 
pociągu. System ten jest ko­
nieczny np. do hamowania po­
ciągu, a w niektórych po­
jazdach nawet do sterowania. 
Bez precyzyjnie wyregulowa­
nej aparatury pneumatycznej 
nie może być mowy o spraw­
nej jeździe lokomotywy czy 
wagonu spalinowego.

— Czy t« jest pańska stała 
specjalność? Ce pen robił daw 
niej przy lokomotywach paro­
wych?

— To dość trudno w paru 
zdaniach powiedzieć. Pracuję 
tu już ponad 15 lat i praktyko-

wałem w trzech działach: wa­
gonowym, parowozowym i ten 
drowym.

— No to Zakłady zna pan 
jak własną kieszeń. Co zda­
niem pana jest u was najpil­
niejsze do zrobienia?

— Trzeba poprawić organi­
zację pracy i zabezpieczyć peł­
ną realizację planu postępu 
technicznego. Niestety, szwan­
kująca — moim zdaniem, o- 
czywiście — organizacja, ob­
niża efekty pracy robotników. 
Tak samo ma się sprawa z po­
stępem technic: nym. Wiele 
jeszcze czynności wykonujemy 
metodami i narzędziami prze­
starzałymi.

Syrena oznajmiła koniec śnia­
dania. Zgasiliśmy papierosy. Po­
żegnaniu towarzyszyły wymowne 
spojrzenia. Można z nich było 
odczytać: wielu udanych wypa­
dów nad wodę i za każdym ra­
zem taaaaakiego szczupaka.

Rozmawiał:
ZBIGNIEW MIKA

czy słusznie, dlatego napisał do 
redakcji.

Te przykłady dowodzą, że 
nie zawsze przywiązujemy do­
stateczną wagę do pierwszych 
wykroczeń naszych dzieci. A 
zaczyna się zwykle dość nie­
winnie: brak ogłady, rubasz- 
ność, dosadne wyrażonka, rę­
koczyny. Już wtedy staje się 
niezbędna ingerencja wycho­
wawców, rodziców, pedagogów 
— aby nie było za późno, gdy 
wyrwa w łańcuchu moralności 
pociąga za sobą coraz dalsze 
ogniwa. Przymykanie oczu na 
drobne przewinienia utwier­
dza dzieci w słuszności ich po­
stępowania. 21e pojęta miłość 
rodzicielska i tolerancja przy­
noszą smutne skutki. Potem 
jest coraz gorzej. Przychodzą 
lata bujnego rozwoju dziecka, 
gdzieś między 10 a 15 rokiem 
życia, gdy kształtuje się jego 
przyszła osobowość, gdy jesz­
cze nie przestał być dzieckiem,

a już wkracza w wiek mło­
dzieńczy. W okresie tym dzie­
ci są przemądrzałe, nerwowe 
i niecierpliwe. Szybki rozwój 
fizyczny wyczerpuje organizm, 
następuje rozleniwienie, nie­
kiedy nadwrażliwość i urazy 
psychiczne. Wielka w tym 
okresie ćhłohność umysłów, 
chęć zapoznania otaczającego 
świata, nowe zainteresowania, 
a przy tym niestabilność po­
jęć o życiu prowadzić mogą 
na manowce. Dziecku brak 
własnych kryteriów moral­
nych, a rodzice lub wycho­
wawcy szkolni nie zawsze po­
trafią rozszyfrować, co w 
dziecku tkwi i jak należy rea­
gować. Różnie np. działa 
strach przed surową karą luo 
biciem, najczęściej łamie cha­
raktery na równi ze zbytnią

i tyran domowy w innym 
otoczeniu, gdzie nie może grać 
pierwszych skrzypiec, czuje 
się nieszczęśliwy i nieprzysto­
sowany do środowiska.

Wydaje się więc, że zbytnia 
pobłażliwość nie działa wy­
chowawczo. Sprawiedliwa,

pobłażliwością tolerancją.
znane są wypadki, gdy dziec­
ko w obawie przed pasem oj­
ca jest w domu „idealnym 
niewiniątkiem”, a w szkole i 
na ulicy postrachem rówieśni­
ków. a nawet starszych. Z 
drugiej znów strony chłopiec 
lub dziewczynka — dyktator

wnikliwa ocena przewinień i 
stopniowanie kar może zdzia­
łać na pewno więcej dla do­
bra dziecka. Jednak reakcja 
starszych musi być natych­
miastowa i stanowcza. Zła to­
lerancja i brak konsekwencji 
stwarza sytuację, którą dzieci 
nieraz instynktownie wykorzy 
stują, umiejętnie spekulując 
na uczuciach rodziców i star­
szych. Stąd rodzi się egoizm 
i dwulicowość. Nie dziwmy się 
dzieciom — zbytnia pobłażli­
wość demoralizuje niekiedy i 
dorosłych. Powinniśmy jed­
nak zastanowić się nad tym. 
że „siedzenie” w tramwaje 
może prowadzić, przy naszej 
złej tolerancji do „siedzenia* 
gdzie indziej. Reagujmy więr 
dopóki nie jest za późno.

LIDIA JANASKOWA

Uleź iiffriałw wielkim konkursie
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Pracownicy poszukiwani j
do8?8^1* maRazynierów z uposażeniem od 1.800,— 
— zl’ księ8«>we z uposażeniem do 1.400,— zł
zvn„’ejsce Pracy; magazyn Wola (przy stacji ben- 
p0-„ oraz dźwigowych zatrudni „Centrostal”
^nan, ul. Gwardii Ludowej 3, pokój 104. K1150

Dnia 18 lutego 1963 r. zmarł nasz najuko- 
chanszy mąż i ojciec, śp.

Tadeusz Szot
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 22'bm.. 

0 godzinie 10,45 z kaplicy cmentarza na Ju­
nikowie,

o czym zawiadamia
ŻONA Z CÓRKAMI T RODZINĄ

GNIEŹNIEŃSKIE MIEJSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO 
PRZEMYSŁU TERENOWEGO W GNIEŹNIE, ulica 
Tumska 3 przyjmie zaraz:

1 PRACOWNIKA z wykształceniem średnim z 2—3- 
letnią praktyką na stanowisko — kierownika ma­
gazynu metalowego.
Wynagrodzenie zasadnicze do 1.800,— zł mie­
sięcznie plus premia regulaminowa do 30 proc, 
oraz

1 EKONOMISTĘ do spraw gospodarki magazyno­
wej — wykształcenie wyższe lub średnie z 2—3- 
letnią praktyką w zaopatrzeniu, na stanowisko — 
kierownika sekcji.
Wynagrodzenie zasadnicze do 2.400,— zł mie­
sięcznie plus premia regulaminowa do 30 proc. 

Przedsiębiorstwo nie zapewnia możliwości uzyskania 
mieszkania.
Wnioski wraz z życiorysem oraz odpisami świadectw
należy kierować pod w. w. adresem. K1070

poznań. Boras. ' 2934Og

laPn*a 18 lutego 1963 r. zmarł nagle, przeżywszy 
51, długoletni członek naszej Spółdzielni

Tadeusz Szot
MISTRZ MALARSKI

Cześć Jego pamięci!
Pogrzeb odbędzie się w piątek, 22 bm„ o go- 

kow'6 z kaplicy cmentarnej na Juni-

Rada Nadzorcza Zarząd 
RZEMIEŚLNICZEJ SPOŁDZ. ZAOPATRZENIA 

^®YTU SUROWCÓW I PRAC MALARSKICH 
" POZNANIU, ulica Masztalarska nr 8.

»—■ KI 371

Dnia 19 lutego 1963 r. zmarła po ciężkich 
cierpieniach, namaszczona Olejami św., moja 
ukochana żona, matka i babcia, śp.

Z NAWROTÓW

Gertruda
Grzegorczyk

Pogrzeb odbędzie Się w piątek, dnia 22 bm., 
o godzinie 11,30 z kaplicy cmentarnej na Ju­
nikowie.

W głębokim smutku pogrążony 
MĄZ Z RODZINĄ

Poznań, Prądzyńskiego 47. 29299g

Praca

Przyjmę ucznia tapicer- 
sjKiego. Tomczak, Poznań,
Garbaty 61. 28»05g

Siatkę parkanową. slupkń 
sprzedam. Poznań. Kole­
jowa 39 — warsztat w po-

MIEJSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO KOMUNIKACYJNE 
W POZNANIU przyjmie do pracy niżej wymienio­
nych pracowników:
— INŻYNIERA ENERGETYKA na stanowisko kie­

rownika oddziału energetycznego;
— INŻYNIERA - MECHANIKA TECHNOLOGA 

stanowisko kierownika sekcji przygotowania 
dukcji;

— TECHNIKA - ENERGETYKA;
— TECHNIKA - MECHANIKA TECHNOLOGA;
— INŻYNIERA - MECHANIKA ze znajomością 

mowania pracy;

na

— INŻYNIERA KOMUNIKACJI tia stanowisko głów­
nego dyspozytora ruchu;

— INŻYNIERA ELEKTRYKA do wydziału warszta­
tów tramwajowych;

— 3u KIEROWCÓW z I lub II kat. prawa jazdy na 
tiutobusy;

— KANDYDATÓW NA MOTORNICZYCH z pod­
stawowym wykształceniem.

Warunki płacy i pracy do omówienia w Dziale Ewi­
dencji Osobowej i Szkolenia MPK w Poznaniu, ulica
Głogowska 131. K1014

Opiekunkę do 7-letniego 
dziecka od marca przyj- 
mę. Zgłoszenia: Czecho-
słowacka 37 
godz 16.

m.
29243g

Uczniów murarskich przyj 
mę. Zgłoszenia: Poz.nań, 
Staszica 24 m. 4, po godz.
17.

NauKa

286 74g

Tańców szybko uczę. Po­
znań. Mickiewicza 27 m. 7.

27723g

Kupno'
Kupię mptorek 1-fazowy, 
1 KM. Linie 37, poczta 
Lwówek Wlkp. 3092p

Dnia 19 lutego 1963 r. zmarła, opatrzona Sakramentami św., nasza uko­
chana matka, teściowa, babcia, bratowa, szwągierka i ciocia, przeżywszy 
lat 80, śp.

Jadwiga Mroczkowska
Z JAGODZIŃSKICH

Pogrzeb odbędzie się w piątek, 22 bm., o godzinie 13,65 z kaplicy cmen­
tarza na Junikowie.

Poznań, ulica Prusa 1.

W ciężkim smutku pogrążona 
RODZINA

K 1.390

dwóizu. 28866g

Okazja! Sprzedam inku­
bator do wylęgu drobiu. 
Krotoszyn, ul. Półwiejska
17. 3083p

Maszynę do szycia
gera’’ sprzedam. Poz-
nań, Wołyńska 4 m. 1.

287?0g

Kuplę mieszkanie 1- 
2-pokojowe wyłączone, 
także spółdzielcze. Zgło­
szenia. telefon 633-37, Pro
mienista 15. 29225g

lub v» haSprzedam
ziemi z domkiem (Szcze­
pankowo). Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka V9 
dla 28648g.
Sprzedam gospodarstwo 
j-olne 9 ha budynki w do­
brym stanie, blisko mia­
sta Nowy Tomyśl. Adres: 
Władysław puszczewicz, 
Paproć 118. powiat Nowy 
Tomyśl, woj. poznańskie. 

33«3p

Różne
Wypożyczalnia — Długa 9 
poleca zagraniczne suk­
nie ślubne, wieczorowe, 
welony, nakrycia do 
chrztu ubrania, stroje 
maskowe. 39130g
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czwartek

Imieniny 
Feliksa, 
Eleonory

Słońce:
6.59 — 17.14

TEATRY
MARCINEK — g. U — „Królowa 

śniegu” (koniec ok. g. 12.20)
Pozostałe teatry — NIECZYNNE

KINA
APOLLO — g. 10, 12.30, 15.30, 18, 

20.15 — „Smak miodu” (ang., 18 1.), 
BAŁTYK — g. 10, 12, 14, 16, 18, 20 
— „Gangsterzy i filantropi” (poi., 
14 1.), CZTERNASTKA — g. 10, 
12.30, 15.30, 18, 20 — „Skrawek błę­
kitnego nieba” (]ug., 12 1.), GWIA 
ZDA — KINO DOBRYCH FIL­
MÓW — g. 10.30 — seans zamknię­
ty, g. 13 — „Karmazynowy pirat” 
(USA, 12 1.), g. 15.30, 18, 20.15 — 
„Dziewięć dni jednego roku” — 
(radź., 14 1.), GONG — g. 10, 12.15 
— „Wołga, Wołga” (radź., 10 1.), gi 
16, 18, 20 — „Kawaler Króla Jego­
mości” (jug., 16 I.), HUTNIK — g. 
18 — „Sekretarz Rejkomu” (radź., 
12 1.), KOSMOS — g. 17, 19.30 — 
„Serce i szpada” (franc., 12 1.), — 
MALTA — g. 16 — „Siedmiu zło­
dziei” (włoski, 12 1.), g. 18, 20 — 
„Stokrotka” (franc., 18 1.), MUZA 
— g. 10, 12.30 — „Ulica Andrzejka 
Kriutikowa” (radź., 12 1.), g. 15, 
17.30, 20 — „Uprowadzenie” (wło­
ski, 16 1.), OLIMPIA — g. 10, 12.30, 
15, 17.30, 20 — „Zabawna buzia” — 
(USA, 16 1.), OSIEDLE — g. 16 — 
„Księga dżungli” (ang., 9 1.), g. 18, 
20 — „Słaba płeć” (franc., 18 1.), 
RIALTO — g. 15.30, 19 — „W’ 80 
dni dookoła świata” (USA, 12 1.), 
RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 17, 
19.30 — „Najmniejszy buntownik” 
(USA, 12 1.), SCALA — g. 16, 18, 20 
— „Herszt” (franc., 16 1.), TĘ­
CZA — godz. 16, 18, 20 —
„Czarujące istoty” (franc., 18 lat), 
WCZASOWICZ — g. 17, 19.15 — 
„Stokrotka” (franc., 18 1.), WIL­
DA — g. 14.30, 17 — „Przygody 
Hucka” (USA, 12 1.), g. 19.30 — 
„SOS na Pacyfiku” (ang., 16 1.), 
WOJSKOWE — g. 19.30 — „Nocny 
gość” (CSRS, 14 1.), WRZOS (Lu­
boń) — g. 17, 19.30 — „Ogniomistrz 
Kaleń” (poi., 16 1J.

RADIO I
WARSZAWA I: 8.30 — Muzyka; 

8.50 — Z cyklu: „Alkohol, a zabu­
rzenia psychofizyczne”; 9 Dla klas 
III i IV; 9.20 — KonceriP rozryw­
kowy; 10.10 — „Przyrodnik odpo­
wiada”; 10.20 — Paul Dukas: La 
Beri — poemat taneczny; 10.40 — 
Audycja Pol. Wyd. Muz.; 11 — 
„Stary Murzyn i medal” fragment 
powieści Ferdynanda Cyone, prze­
kład Janiny Jaworskiej; 11.20 — 
Koncert poi. muz. rozrywkowej; 
11.50 — Z cyklu: „Rodzice a dziec­
ko”; 12.15 — „Rolniczy kwadrans”; 
15.20 — Kwadrans jugosłowiań­
skich mel. rozrywkowych; 15.35 — 
Co się wam w tej audycji najbar­
dziej podoba; 16.05 — Z życia 
ZSRR; 16.35 — Program młodzieżo­
wy; 17.05 — Odcinek powieści re­
portażowej T. Zimeckiego o wsi 
Niemaszchleba; 17.25 — Koncert po 
południowy; 18 — Kronika kultu­
ralna; 18.20 — Publicystyka zagra­
niczna; 18.30 — Kurs nauki jęz. 
ang.; 19.05 — Koncert życzeń; 20.26 
— Sport; 20.30 — Muzyka ludów 
afrykańskich; 20.45 — „Rogers” hu 
moreska Marka Twaina; 21.05 '— 
Antoni Areński: Ill-cia Suita na 
dwa fortepiany; 21.35 — Rewia or­
kiestr i zespołów tan.; 22 — „E- 
cho” słuchowisko wg. noweli J. 
Nagibina; 22.30 — d. c. karnawa­
łowej rewii orkiestr i zespołów 
tanecznych.

POZNAŃ: 7.50 — Muzyka; 8.35 — 
„To wszystko*działo się napraw­
dę”; 8.50 — Polskie melodie; 9.05 
—- Muzyka baletowa; 9.45 — Kurs 
nauki jęz. franc.; 11 — Muzyka na 
szych przyjaciół; 12.15 — Muzyka 
ludowa; 12.45 — „Nasze sprawy co 
dzienne”; 13 — Koncert solistów; 
13.25 — „Najdalsza droga” ode.
opow. M. Dąbrowskiej; 14.35 — Pu 
blicystyka zagraniczna; 14.45 — 
Dla dzieci; 15 — Melodie na róż­
nych instrumentach; 15.30 — Dla 
dzieci; 16.25 — O Wyższej Szkole 
Wychowania Fiz.; 16.35 — Orkie­
stra Duka Ellingtona i Dalida — 
śpiew; 17.12 — Z cyklu: „Ziemie 
Zachodnie”; 17.25 — Utwory roz­
rywkowe; 18.50 — Uniwersytet Ra 
diowy; 19.30 — Ekonomiczny pro­
blem tygodnia; 19.50 — Ryszard 
Wagner: „TannhSuser” — opera 
w 3 aktach; 21.27 — Sport; 21.40 — 
d. c. opery.

TELEWIZJA

11 — Język polski dla szkół, dla 
kl. V—VII z cyklu „O miejsce 
wśród ludzi”; 11.30 — Przerwa; — 
11.45 — Historia dla szkół, dla kl. 
VII „Warszawska Cytadela; 12.15 — 
Przerwa; 19.25 — Program dnia; 
19.30 — Progr. dla dzieci „Miś z 
okienka”, „Zrobimy to sami”; — 
T9.55 — Dobranoc; 20 — Dziennik; 
20.23 — Polska Kronika Filmowa; 
20.35 — Recital Chopinowski — Ry 
szarda Baksta; 21 — Teatr Kobra 
— „Rozkoszne przedpołudnie” — 
22.30 — Wiadomości dziennika TV.

DYŻURY
SZPITAL IM. J. STRUSIA — chi­

rurgia — interna — ul. Szkolna 
8/12, tel. 511-11
STACJA POGOTOWIA RATUN­

KOWEGO M. POZNANIA — Ul. 
Chełmońskiego nr 20, tel. 544-44 

POWIATOWA STACJA PR — ul.
Kościuszki nr 102 — telefon 86-86.

APTEKI: Alfreda Lampego 2, 
Marcinkowskiego 11, Dzierżyń­
skiego 107, Matejki 1, Dąbrow­
skiego 76, Głogowska 146, Staro- 
łęcka 79 (tylko nocne dyżury), 
Winogrady. Głogowska 47.

Jedzie węgiel z
W obecnej sytuacji, kiedy Poznań nadal odczuwa brak do­

statecznej ilości opału, dużą pomoc stanowią dostawy wę­
gla brunatnego z okręgu konińskiego.
Jak już niedawno donosiliś­

my, dla lepszego zaspokojenia 
potrzeb miasta, kopalnia w Ko 
ninie wyraziła zgodę na eks­
ploatowanie węgla brunatne­
go z odkrywki. Koordynatorem 
dostawy tego opału jest Zjed­
noczenie Przedsiębiorstw Go­
spodarki Komunalnej i Miesz 
kaniowej, a wykonawcą prac 
związanych z jego wydoby­
ciem — Miejskie Przedsiębior 
stwo Robót Drogowych.

W ciągu kilkunastu minio­
nych dni do Poznania przy­
wieziono już około 700 ton 
węgla brunatnego. Poprzednio 
dowiezino z Konina 1865 ton

W XX-lecie ZWM
Z okazji XX-rocznicy po­

wstania ZWM, KD PZPR i 
KD ZMS Stare Miasto urzą­
dzają dzisiaj o godz. 18, w au­
li WSE, uroczystą akademię.

Po części oficjalnej wystąpi 
zespół młodzieżowy kawiarni 
ZMS z programem „U nas we 
wtorek”.

Organizatorzy zapraszają 
młodzież dzielnicy i b. działa­
czy ZWM. (c)

Salon reprodukcji 
w „Arsenale”

Grafika, jedna z małych 
form sztuk plastycznych, zdo­
była sobie ostatnio wielką 
wziętość. Ozdabia już dziś 
wnętrża najnowocześniejszych 
mieszkań. Inicjatywę urządza 
nia kiermaszów grafiki rzucił 
swego czasu „Głos Wielkopol­
ski”, organizując je z kierow­
nictwem Klubu Międzynaro­
dowej Prasy i Książki.

Pomysł okazał się szczęśli­
wy. Kierownictwo popularne­
go „Empiku” zajęło się teraz 
utworzeniem w naszym mie­
ście stałej placówki artystycz 
nej. Ponieważ obecny lokal 
MPiK jest za szczupły na sta­
łą ekspozycję uzyskano na ten 
cel pomieszczenie w „Arse­
nale” na Starym Rynku. Już 
od 1 marca br. otwarty tam 
zostanie Salon reprodukcji i 
malarstwa. Planowi temu 
przyklasnął poznański oddział 
Związku Artystów Plastyków. 
W salonie prócz grafiki znajdą 
się dzieła poznańskich arty­
stów-plastyków, którzy zaofia 
rują swe prace publiczności 
na warunkach dostępnych dla 
każdego, (fh)

,,^aną starzy
l

Taki tytuł nosi polska komedia fil 
mowa, którą wyświetla kino „Bał­
tyk". Jesł to debiut reżyserski w 
pełnym metrażu dwu speców od 
krótkometrażówek — Hoffmana 
i Skórzewskiego. Film składa się 
z dwu, związanych ze sobą no­
wel, których bohaterami są „wy­
trawni" gangsterzy, opracowują­
cy precyzyjny plan napadu oraz 
przestępca z przypadku, ofiara... 
„filantropii" kilku — nie nazbyt 
pewnych siebie — kierowników 
dobrze nam znanych przedsię­
biorstw usługowych. Całość bar­
dzo zabawna, o niezwykle trafnej 
wymowie satyrycznej i doskonale 
podpatrzonych realiach naszego 
dnia codziennego. Poza tym do­
bre tempo i świetna obsada ak­
torska. Występują między inny­
mi: Gustaw Holoubek, Hanka Bie 
iicka i Wiesław Michnikowski. Na 

zdjęciu: scena z filmu.
Fot. — CAF

węgla brunatnego tzw. szybi­
kowego.

Węgiel z Konina jest mniej 
wartościowy od węgla kamień 
nego. Natomiast nie ulega wąt 
pliwości, co zresztą zostało 
już udowodnione, że miesza­
nie tych dwóch gatunków, z 
powodzeniem daje odpowied­
nią ciepłotę. Dlatego też nie­
zrozumiała jest, właśnie teraz 
gdy odczuwa się braki w do­
stawie węgla i koksu ze Śląska, 
mała liczba zgłoszeń na wę­
giel brunatny. W dalszym cią 
gu zakłady czynią stara­
nia wyłącznie o przydział ko­
ksu.

Do 20 bm. zamówień na wę­
giel brunatny z odkrywki zgło 
szono zaledwie na 1500 ton. 
Dopiero w dwóch minionych 
dniach zgłosili zapotrzebowa­
nie dalsi odbiorcy — zakłady 
przemysłowe na 200 ton oraz 
DZBM na 500 ton.

Dla lepszego zaopatrzenia 
wszystkich odbiorców w opał 
OPHO nie będzie realizowało 
przydziałów koksu dla zakła­
dów przemysłowych, które nie 
będą zawierać umów również 
na dostawę węgla brunatnego. 
W tym przypadku chodzi tak­
że o to by zapotrzebowanie na 
ten węgiel składały także spół 
dzielnie mieszkaniowe.

Zjednoczenie Przedsię­
biorstw Gospodarki Komunał 
nej i Mieszkaniowe^ apeluje 
do wszystkich odbiorców o 
przywożenie węgla brunatne­
go z Konina własnym tran­
sportem (oczywiście o ile po­
siadają samochody ciężarowe). 
Zgłoszenia taboru należy zgła 
szać do Miejskiego Przedsię­
biorstwa Robót Drogowych. 
Codziennie bowiem kolumna 
samochodów, składająca się z 
około 50 samochodów jedzie

Kurs magisterski
Stowarzyszenie Inżynierów i 

Techników Mechaników Polskich 
organizuje kurs przygotowawczy 
do egzaminu wstępnego na studia 
II stopnia — magisterskie na 
wszystkie kierunki Politechniki 
Poznańskiej.

Zgłoszenia przyjmuje zaraz Se­
kretariat SIMP — Dom Technika, 
ul. Stalingradzka 5/9 — pokój 203, 
II ptr„ telefon nr 518-85. Urucho­
mienie kursu uzależnione jest od 
ilości zgłoszeń uczestników, (na)

Tak fo bywa

Co trafi prędzej?
„W związku z 50-leciem 

istnienia Zakładów Ognito u, 
; Baterii „Centra” w Poznaniu, 
, chciałbym, za pośrednictwem 

redakcji, toyrazić życzenia, 
by jak najprędzej został on 
przeniesiony poza granice 
naszego państwa. Wówczas, 
w drodze importu znalazłyby 
się wreszcie w poznańskich 
sklepach poszukiwane od da­
wna płaskie baterie do lata­
rek kieszonkowych. Obecna 
lokalizacja nie wpływa ko­
rzystnie na zaopatrzenie na- ' 
szego miasta” — pisze mgr S 
Edmund Pietrzykowski. i

Trzeba przyznać, ze po- ( 
mysł Czytelnika jest orygi- / 
nalny... I

Specjaliści z hurtowni „Ar- j 
ged” twierdzą jednak, że z 
chwilą zakończenia inwentu- j 
ry, przeprowadzanej właśnie ( 
od kilku dni w magazynie ( 
z bateriami, cała partia tego ( 
artykułu, dostarczona przezI 
„Centrę”, trafi do sklepów. ( 
Ciekawe tylko co wcześniej ( 
trafi: baterie do sklepów, czy I 
szlag — załatanych klientów? (

Konina
do Konina po węgiel. Tak więc 
tabor indywidualnych zakła­
dów może być dołączony do 
zorganizowanej kolumny, (an)

Yla jioótarunku.
Minimalna zwyżka tempera­

tury spowodowała, że wszyscy 
odetchnęliśmy z ulgą. Jednak 
zima jeszcze trwa, dając się 
szczególnie we znaki tym 
wszystkim, których praca zmu 
sza do pełnienia służby pod 
gołym niebem. Jednym z nich 
jest milicjant kapral Marian 
Kubala (na zdjęciu), który co­
dziennie dyżuruje na skrzyżo­
waniu ulic Czerwonej Armii i 
Marchlewskiego, czuwając nad 
sprawnym ruchem pojazdów i 
pieszych. Służba Ruchu Dro­
gowego MO przeżywała w o- 
kresie mrozów i zamieci cięż­
kie chwile. Mimo trudności 
milicjanci zdali egzamin na 
piątkę, bez przerwy trwając 
na posterunku, (s)

Fot. — K. Przychodzkl
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na Jeżycach zapraszają dzisiaj na 
spotkanie z radnymi. Odbędzie się 
ono o godz. 18 w szkole przy ul. 
Drzymały.

Klub Wolnej Myśli, ul. Woźna 
12 urządza dzisiaj o godz. 19 pre­
lekcję prof. S. Pomykają „Trady­
cje laickie i wolnomyślicielskie w 
Wielkopolsce”.

Uniwersytet dla Rodziców zapra 
sza dzisiaj o godz. 18.30 do Zas. 
Szkoły Elektrycznej, Al. Stalin­
gradzka 42, na odczyt „Trudności 
wychowawcze wieku dojrzewa­
nia”.

Liga Obrony Kraju (Stare Mia­
sto) urządza dzisiaj o godz. 19, w 
sali przy ul. Niezłomnych 1, z o- 
kazji 45 rocznicy powstania Armii 
Radzieckiej, kolejny koncert roz­
rywkowy. Bezpłatne bilety — w 
zarządach kół LOK, Stare Miasto.

„Mozaika” zaprasza dzisiaj o go­
dzinie 18.30 na odczyt doc. dr. M. 
Walentynowicz „Książka w roz­
woju i wychowaniu dziecka”.

Losy tytułu ważą się w Poznaniu
Decyzją Polskiego Związku Koszykówki zaległe spotkania o mi­

strzostwo ekstraklasy mężczyzn pomiędzy Lechem a Legią i Polo­
nia z Warszawy, odbędą się w najbliższą sobotę i niedzielę.

Puchar Millenium 
w szczypiorniaku juniorów

13 zespołów startować będzie w 
rozgrywkach o puchar Millenium 
w 7-osobowej piłce ręcznej junio­
rów. Pierwsze mecze rozegrane 
zostaną już w najbliższą niedzie­
lę. Pierwsza runda zakończona 
zostanie 7 kwietnia. Do walki sta­
ną następujące zespoły: AZS I i 
II Poznań, Sparta Oborniki, MKS-y 
ł Koła, Ostrowa, Piły, Wągrowca, 
Poznania, Orzeł Wronki, oraz 
Grunwald I i II z Poznania.

Tym razem poprawnie
Do wczorajszej notatki informu­

jącej o ukonstytuowaniu się no­
wego zarządu Automobilklubu 
Wielkopolski zakradly się dwa 
błędy, za które przepraszamy. 
Poprawne zdanie miało brzmieć 
następująco: „Ponadto w skład 
Prezydium weszli wiceprezesi: do 
spraw ogólncorganizacyjnych — 
iitó. Lucjan Szczepankowski, spor­
towych inż. Henryk Frąckowiak, 
szkoleniowych — Stanisław Chmie­
lewski”. (d)

Roczne zebrania
sprawozdawczo-wyborcze, KS Ad- 
mira — 24 bm. o godz. 10.30 w 
PZPO przy ul. Jackowskiego 24: 
KKS Lech — 25 bm. godz. 17.30 w 
Domu Kultury Kolejarzy, ul. Mar 
chlewskiego; SKS Posnania — 25 
bm. o godz. 17 w świetlicy Okrę­
gowego Związku Spółdzielni Mle­
czarskich, ul. Składowa 5; GKS 
Olimpia — 25 bm. o godz. 16 w 
Domu Kułtury MO, ul. Grunwaldz 
ka 22.

Drużyny TOPL-u 
na praktycznych ćwiczeniach

Jak już kilkakrotnie informowaliśmy, drużyny Tereny 
wej Obrony Przeciwlotniczej, wraz z całym społeczeństwem 
m. Poznania, pilnie pracowały przy usuwaniu skutków tego 
rocznej zimy. Od chwili rozpoczęcia akcji odśnieżania c/ 
dziennie około 550 ludzi i 104 samochody TOPL-u wywoził, 
śnieg poza miasto. y

W ramach okresowych ćwi 
czeń wczoraj na terenach MTP 
pracowały drużyny TOPL-u 
przy odśnieżaniu i przygoto­
wywaniu placów pod budowę 
nowych pawilonów. Jak nas 
poinformowali Szef Służby Ra 
townictwa Technicznego 
TOPL-u inż. W. Rudas i do­
wódca oddziału pracującego 
na MTP inż. B. Stępczak, do 
pracy stanęły 52 osoby. Były 
to ćwiczenia praktyczne, po­
przedzone dwudniowym kur-

00000800000
Stały Czytelnik z ul. Krzyżowej. 

Oddział Budownictwa, Architektu­
ry i Urbanistyki zawiadomił nas, 
że dom, o którym Pan wspomina 
przeznaczony jest do rozbiórki w 
roku 1965. (2967)

Zainteresowany. — Pracownicy 
młodociani w wieku od 14 do 16 
lat nabywają po pół roku pracy 
prawo do płatnego urlopu wypo­
czynkowego w wymiarze 2 tygod­
ni. Po roku nieprzerwanej pracy 
i w latach następnych (do ukoń­
czenia 16 roku życia) — ma prawo 
do urlopu wypoczynkowego w wy 
miarze 30 dni kalendarzowych. 
Urlop taki przysługuje młodocia­
nym pracownikom tak fizycznym 
jak i umysłowym. O ile zatem 
młodociany pracownik przepra­
cował 6 miesięcy, przysługiwać 
mu będzie urlop w wymiarze 14 
dni, który nie ulegnie potrąceniu 
z miesięcznego urlopu, przysługu­
jącemu takiemu pracownikowi po 
przepracowaniu 1 roku. (3026)

Fr. Mich, ul. Dzierżyńskiego. — 
Trudno w Pana sytuacji coś po­
móc. Tramwaje muszą tą trasą 
kursować. (416)

St. R. Stały Czytelnik „Głosu”. 
— W wielu domach cz.ynszowych 
stoją kosze i wiadra, do któ­
rych mieszkańcy odkładają obier­
ki. Nie ma więc po co jechać aż 
za granicę i przyglądać się 
oszczędnym sąsiadem. Za list 
dziękujemy. (474)

Poznań 36— Rataje. — Stały do­
ręczyciel podjął obowiązki służ­
bowe z dniem 29 stycznia br. i 
zakłócenia, o których Pan pisał, 
już nie występują.

Zmartwiony chemik. — Prosimy 
zgłosić się do Centrali Chemicz­
nej przy Starym Rynku. (490)

Czytelnik. — Trudno nam in 
terweniewać, gdyż nie podała Pa­
ni adresu, nazwiska, ani też biu­
ra w którym to się działo. (208)

Stały Czytelnik. — Oszczędność 
prądu jest zawsze bardzo wska­
zana. Oczywiście, że w małych 
ubikacjach starczy palić tak 
zwaną piętnastkę.

Ciężar gatunkowy tych spotkań 
jest ogromny. Legia aby zdobyć 
tytuł mistrza Polski musi roz­
strzygnąć spotkanie z lechitami 
na swoją korzyść. Wojskowi mają 
w tej chwili dwa zwycięstwa wię­
cej od swojego najgroźniejszego 
konkurenta krakowskiej Wisły, 
ale oprócz meczu z Lechem czeka 
ich jeszcze ciężkie spotkanie ze 
Śląskiem we Wrocławiu. Pozna­
niacy natomiast będą dążyć w 
obu meczach do zwycięstwa, gdyż 
daje im to szanse awansu w środ­
kowe rejony tabeli (Lech zajmuje 
obecnie 10 pozycję).

W pierwszej rundzie Lech prze­
grał z Legią 78:83, i z Polonią 
54:70. o ile wynik meczu Lech— 
Legia jest wielką niewiadomą, 
io drugie spotkanie z Polonią po­
znaniacy powinni ratzej wygrać. 
Oba mecze odbędą się w sali Po­
znańskiego Ośrodka Sportowego 
przy ul. Chwiałkowskiegc o godz. 
19. Mecz z AZS Tpruń, który od- 
oyć się miał w niedziele, przebo- 
rony został na śródę 27 bm. w 
Toruniu. ,

Również w Poznaniu grać będą 
koszykarki ekstraklasy. I tak w 
niedzielę Olimpia zmierzy się z 
AZS AWF o godz. 15 w sali Oś­
rodka. W tej samej sali Lech grać 

ibędzie o godz. 17 z wrocławską 
Ślęzą. W pierwszej rundzie Olirń- 
pia bardzo wysoko przegrała z 
AZS AWF 39:104 i będzie miała 
chyba okazję do rewanżu zwła­
szcza, że akademiczki grają w 
ostatnim czasie bardzo słabo. W 
drugim spotkaniu Lech powinien 
łatwo zdobyć punkty, zwycięża­
jąc Slęzę. w pierwszej rundzie 
przekonujące zwycięstwo odnio- 
srs poznanianki 58:36. (s) 

sem teoretycznym. Od wcze^ 
nych godzin rannych oddział 
podzielony na trzy grupy pr” 
cował przy usuwaniu śniegu 
karczowaniu drzew i niwelo^ 
waniu terenu. W najbliżsi 
piątek do pracy przystąpi na- 
stępny oddział, który w tJ 
chwili przechodzi szkolenie 
teoretyczne. Celem ćwiczeń 
przeprowadzanych na tere­
nach MTP jest dostosowanie 
programu do istniejących wa­
runków atmosferycznych.

Razem ze wszystkimi instjM 
tucjami również TOPL przy, 
gotowuje się do akcji przeciw 
powodziowej. W porozumieniu 
z komitetami przeciwpowo­
dziowymi gromadzi się odpo­
wiedni sprzęt i szkoli drużyny 
które w chwili zagrożenia da­
nego terenu zostaną przerzu- 
cone do akcji, (st)

Parking MPK
od ulicy Zwierzynieckiej
W związku z naszym artykułem 

pt. „Spór zażegnany” informuje­
my wszystkich zainteresowanych 
że parking dla autobusów MPK 
przewidziano od strony ul. Zwie­
rzynieckiej. Od pozostałej części 
placu oddzielony on zostanie 
mocnym wysokim płotem, który 
postawi Miejskie Przedsiębiorstwo 
Komunikacyjne, (s)

CZE]

Sygnalizują nam Czytelnicy, że 
niezbyt logicznie wygasza się 

latarnie uliczne. Dla przykładu 
podano, że wieczorami oświetlona 
jest np. ul. Janickiego, natomiast 
zupełnie pozbawia się światła tak 
ważne ulice jak Szamotulska czy 
Świerczewskiego. Ta ostatnia jest 
zupełnie pozbawiona oświetlenia 
od ul. Polnej w kierunku szosy 
okrężnej. Apel o bardziej celowe 
wykorzystanie latarń ulicznych w 
okresie obecnych oszczędności kie­
rujemy do Zakładu Energetyczne­
go. (c)

Zgubiono-znaleziono
Pan T. Swierkowski w dniu 16 

bm. na ul. Gwardii Ludowej zna­
lazł portmonetkę; kierowca tak­
sówki nr 56, p. St. Misiak, w swej 
taksówce — rękawiczki. Oprócz 
tego w redakcji naszej znajduje 
się kilka pęków -kluczy. Zguby o- 
debrać można: ul. Grunwaldzka 
19, pok. 58.

Odśnieżajcie boiska!
Wojewódzki Komitet Kultury 

Fizycznej i Turystyki w Pozna­
niu zwraca się z apelem do 
wszystkich terenowych komite­
tów kultury fizycznej i turystyki 
oraz użytkowników obiektów 
sportowych o niezwłoczne za 
inicjowanie społecznej akcji od 
śnieżania urządzeń sportowyc •

Do udziału w akcji należy 
bilizować sportowców, óziała- 
czy oraz sympatyków ruC 1 

sportowego.
Wojewódzki Komitet Kultury 

Fizycznej i Turystyki zWfa' 
uwagę, iż pozostawienie śrueK 
na boiskach może spowodować 
poważne straty materialne or 
niemożliwość rozegrania SP” 
kań objętych kalendarzem 1 
prez. .

WKKFiT Poznan

Polonia (Ł) - Lech 1:8
Rozegrany w Lesznie mecz P 

karski pomiędzy I ligowym 
chem a III-ligową drużyną 
nia” zakończył się zwycięż 
poznaniaków 8:1 (2:0). j
zwycięzców uzyskali: Nadzie 
Gogolewski po 3 oraz Jakubów 
i Kaczmarek. (R)

• Kolejną konkurencję sZ^ ]ot 
cowych mistrzostw świata 
po trójkącie w klasie otwar. tra 
grał Jerzy Popiel, przebywaj 3 
sę długości 322,7 km w cz 
godz. 23 min. i 3 sek.

• Mistrzostwa świata w żeg 
stwie (klasa Finn) odbędą
1965 r. w Gdańsku. zp0

• W Karuizawa (Japonia)
częły się w środę mistrzostwa;
ta w jeździe szybkiej na 
Udział bierze 18 państw, W

• Po ostrej i brutalnej gr^)naJ|j 
keiści Czechosłowacji P
Kanadę 3:2 (0:2, 1:0, 2:0).


